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Następstwa rc|orgy wyborczej.
II. Dotychczasowa ordynacja wyborcza krzyw

dzi nietyltio proletariat, zbywając go  ciasną kuną 
piąią, w której wiaz z wsrystkiemi mnemi kurja- 
mi ma wielce ograniczone prawo wyborcze, o ile 
chodzi o wybór reprezentantów klasy robotniczej. 
W zakresie kurjf miast i kurji gmin wiejstuch nie 
dopuszczono do głosowania także trzeciej części 
obywateli, opłacających podatek bezpośredni, a 
więc przeważnie samoistnie zarobkujących. W mia
stach hczna klasa drobnych kupców, pizemysłow- 
ców, rękodzielników, na prowincji niemniej liczna 
klasa orobnycb rolników odczuwa dotkliwie to ni- 
czern nitucasadnśone ujuośledzenie polityczne.

Równie upokarzającem jest dla tysięcy urzę 
dników, adwukatów, lekarzy, nauczycieli, księży, 
wogóle osób z wyższem wyicształceniem, źe na 
prowincji mogą tylko pośrednio głosować a za 
tern na wybór posła mają nadjwyczaj mały wpływ, 
podczas gdy lada hreczicosiei, nie dorównujący 
im ani wykształceniem, ani poglądami społeczny
mi i politycznymi, głosuje bezpośrednio w k rji 
gmin wiejskich jedynie dlatego, bo ma kawałek 
ziemi tabularnej. Rzucony na prowincję pionier 
oświaty i postępu, człowiek, który ukończył nauki 
uniwersyteckie i który śledzi pilnie narodowe i 
społeczne potrzeby kra.u, ma p i ę ć s e t  razy 
mniejsze czynne prawo wyborcze, niż lada speku 
tant, który od marnotrawcy nabył strzęp ziemi, 
dawmej szlacheckiej.

I stąd tak drobne mieszczaństwo, jak wło 
ściaństwo, iak wreszcie i te zastępy liczne inteli 
gencji prowincjonalnej, pozbawione prawie zupeł 
nie wpływu na sprawy polityczne kraju i pań
stwa, popadają w apatię, m»rmeją w bezczynności 
politycznej, podczas gdy nie.lii.zna garstka tanuia- 
rystów wytwarza atmosferę polityczną, nadaje ton 
polityce i nieraz rozstrzyga w najważniejszych dla 
społeczeństwa zagadnieniach.

N.esprawiedliwa ordynacja wyborcza zerwała 
łączność między inteligencją prowincjonalną a mia
stem w sprawach politycznych. Kandyaac' i posło 
w>e mieszczańscy wcale się nie oglądają na to, co 
myśli ta prowincj onalna f hanga demokracji, bo jej 
głosy wyborcze mają bardzo nieznaczną, n ernal 
znikomą wartość. A w daiszem następstwie i de 
mokracja mieszczańska, nie m a j'ca  komaktu z oso 
bami, bezpośrednio stykajacemi s.ę z ludem wlajs 
kim, poszła na bezdroża, przestała odczuwać potrzeby 
milionowych mas włościańskich, a natom ast za
wierała nienaturalne sosusze z konserwatystami. 
Jeśli na prowincji w sferze urzędniczej śród zawo 
dów wolnych, lub nawet śród duchowieństwa 
znalazła się wyoitniejsza jednostka, żądna pracy na 
polu poiitycznem, meldowała się zazwyczaj do u- 
siug konserwatystom i komitetowi centralnemu, 
grabieżcy i rozdawcy mandatów, gd^ż wskuten 
systemu wyborczego, opariego na przywileju tabu 
larystćw i na d em calizacji mas, osiągnięcie mart 
datu poselskiego w sposób prawidłowy i rzetelny 
z rąk ludu było wielce trudne.

Wielu też z inteligencji w tem przynajmniej 
chciało powetować some swe upokorzenie poi ty 
czne, że zgłastah się dobrowolnie na agitatorów i 
faktorów klisci tabularnej, przyjmowali bodaj man 
daty „mężów zaufania* Kom eiu centrah ego, by 
łudzić Się choć pozornym sukcesem, iluzją, że 
przecież pizy wyborach odgrywają pewną rolę. Ile 
przez to krzywd sprawiono ludowi, ile przyczy
niono się do zastoju politycznego w kraju i do 
utrwaienia oligarchji wraz z systemem korupcji

obywatelskiej, z tego niejeden z tych pomocników 
kliki nie zdaje sobie sprawy.

Po wprowadzeniu powszechnego, równego, 
bezpośredniego, tajnego głosowania, ta inteligencja 
prowincjonalna, dotąd w prawie wyDorczem u po 
śledzona, będzie zrównana w prawach z tabularys 
tami i nie będzie potrzebo /ała kłaniać s ę obcym 
bogom, lecz znajdzie otworem drogę do pracy dla 
iudu i z ludem. Gdy runie gmach przywilejów ta- 
buiarystów, a wraz z mm i Komitet centralny, upra 
wiająry rozboje wyborcze, nav et dusze, pragnące 
się zapizfcdać na usługi kliki, nie znajdą pokupu

Przez wciągnięcie do akcji wyborczej trzeciej 
części opodatkowanych, płacących najniższy poda 
tek i proletariatu, punkt ciężkości programów de 
mokratyczr.ych musi przesunąć się na lewo, w stro
nę interesów mas ludowych, tem bardziej, gdy de
mokracja mieszczańska, zadowalająca się protekcją 
rabularystów, straci z tej strony oparcie.' Wtedy 
stanie się możliwe zorganizowanie związku partji 
tfemokrat/czno ludowych, oganiiająEfgo cały kraj 
od miast stołecznych do najuboższych gmin wiej 
sk eh  i wtedy będzie możliwa planowa systema
tyczna. piaca polityczna nad odrólz-fiiem  kraju.

A kto te następstwa przewiduje, ten dopiero 
zdolny jest odczuć csłą zgrozę z powodu zbiodni 
czych Knowań Koła polskiego, intrygującego prze 
ciw reformie wyborczej dia uratowania p rzyw ilejów  
grupy tabuiarystów.

L ist/ warsmwssde.
(Od naszego korespondenta).

W arszaw a 17 grudnia. Strajk pocztowy sła 
bnie o tyle, że niektóre oduziały poczty otwarte 
są i obsługującym je paru urzędnikom oraz „ocho 
tmkom" czyi: córkom wyższych i niższych dygni 
tarzy Rosjan nic się złego nie staje. Publiczność, 
niiliczna zresztą, dokucza im po trosze Dowcipny 
zarząd pocztowy rozpędził listonoszy jako zasłu
gujących na ukaranie, co oczywiście nie przyspie
szy pomyślnego zakończenia strajku, a budzi 
wśród ogółu współczuoi" dla poszkodowanych 
Zaznaczyć należy, ze urzędnicy pocztowi warszaw 
scy nie cieszyli się dotąd przeważnie sympatją pu 
bticziiuści, z chwilą strajku stosunek zmienił się 
na życzbwy, pisma codzienne wprowadziły nawet 
w dzi3ie ofiar: „gwiazdkę" dla listonoszy, nawo 
łuiąc do składania sakramentalnych rublów nowo 
rocznych zaraz, przed świętami. Jest pewna ubo
czna, *ecz wcale dobra strona siraiku pocztowego, 
uprzejmy i dob-ze wychowany Warszawiak wysy
ła ł co rottu bilety wizytowe wszystkim krewnym 
i najdalszym nawet znajomym, obecnie grzeczność 
ciosu wielkiego na Nowy Rok dozra, ale Królo 
stwo oszczędzi t y s i ą c e  rubli, marnowanych na 
sakramentalną kartkę, kopertę i markę „jedno- 
k o le jk o w ą ".

Mniejszą sympat ą cieszy się strajk Stróży, w 
pewnych sterach jest. on nawet stanowczo niepo 
pularny, stróze bowiem stawiaią żądania bardzo 
wygóiowane w porównaniu do warunków dotych
czasowych (miesięcznie płatni od kilku do kyku- 

. nastu najwyżej rubli, żądają obecnie 20, niektóre 
związki nawet 30 rubli, mieszkania ciemne pod 
schodami, lub w suterenach chcą zmienić na o 

| bszerny, jasny pćkó; i;p., itp ), oprócz tego strajk 
j swój objawiają om niezapiianiem gazu w bramie 
ii na schoducn oraz irezamykanierri bramy na noc, 
>a tu strach widkooici nasuwa ludziskom czarne 

nyśli o „czarnej sotni* i nocami całemi spędza 
I sen z powiek, ba. nawet dyżury nocne urządzają

j trwożliwi bohaterowie, Wieści o pogromach w 
■Łodzi, aczkolwiek przesadzone, a w części zmy
ślone nawet, przyszły w samą porę, by do reszty 
zdenerwować miasto. Czy jednak znękani ciemno 
ściami na schodach i strachem loKatorowie zde
cydują się poprzeć sprawę Stróży wystąpieniem 
solidarnem względem gospodarzy, czy zadowolą 
się narzekaniami na los swój po Kurjerkach. nie 
wiadomo dotąd Podobno już kiełkuje myśl. wiecu 
lokatorów', na którym podniesioną będzie sprawa 
poparcia żądań stróżów7, a także wejdzie pod obra
dy kwestja obniżenia komornego, rzucony bowiem 
przez socjainą demokrację nakaz niepłacenia ko
mornego za listopad usłuchany został jedynie 
przez lokatorów7, me posiadających istotnie grosza 
przy duszy, oraz przez zwyKłych amatorów cudzej 
własności, natomiast projekt obniżenia ceny mie
szkań wchodzi już w znacznej mierze w życie, 
kamienicznicy przyciśnięci smętkiem na widok 
pustych mieszkań, sami ceny obniżyli. Piszący te 
słowa nr/eprowfedza się do mieszkania kosztują
cego 2 lata temu 500 rubli, pbteić zaś ma obecnie 
360 rocznie. Obniżanie s ę c e n y o  c0 parę procent, 
test bardzo częste, zwłaszcza przy mieszkaniach 
dużych, na co  wpłynęła ucieczka % Warszawy między 
innymi tych ekm eniów , które niczem z nią 
bliżej nie są związane, lecz mieszKały dia przy
jemności pobytu w mieście. Niema jednak cienia 
bez światła: trwoga przed napadami zrodziła swo
jego czasu sam oobronę, dyżurującą w każdej pra- 

| wie kamienicy, obecnie wytworzył się K o m i t e t  
O r g a n i z a c j i  S a m o o b r o n y ,  jaką zaś k o 
rzyść odnieść może społeczeństwo nasze i kraj, 
gdy istotnie, jak głosi odezwa: „każdy stanie się 
żołnierzem, obrońcą zagrożonego kiaju", niema 
potrzeby mówić, wszak faktem jest, że Skałłon 
groził „wycuszczeniem na Warszawę wszystkich ko 
żaków i żołnierzy", a faKtem jest również, że nie 
dość groźna postawa ludu warszawskiego w 
dniach „rewolucji 1. listopada" fi) rozzuchwaliła 
satrapów. Śpiewy rewolucyjne brzmią wtedy tylko 
imponująco, gdy lud ma z czego wystrzel ć sobie 
na wiwar, a najliczniejszy pocnód z najczerwień- 
szymi sztandarami chybia ceiu, gdy się uczestnicy 
pochodu rozbiegają i kryją po bramach na widok 
jednego kozaka.

W liście ostatnim donosiłem wam o zawią
zaniu się „organizacji bezjiartyjnej i międzypar
tyjnej" Związku Bojkotu Podatkowego. Kursuji 
po m,eś ie odezwy Związku, lud wiejski chętnie 
się myśli bojxotu podatkowego ima, ludność 
miejska zaś dała już przy całym szeregu licytacji 
dow'ód, iż wystawionej na sprzedaż m ajętności.. 
nic nie grozi, kursują już nawet dowcipy, że rząd 
bankrutujący na handlu zagranicznym zacznie 
prowadzić handel drobniejszy, rupieciami opor
nych podatników. Rokita.

Reforma w y b a cz a  na ^ągrzech-
Wypracowany przez ministra Kristofiy’ego, a przez 

rząd węgierski uchwalony projekt reformy wyborczej 
o p iew a : .

§ 1. Prawo wyboru przy wyborach posłów do 
sejmu ma każdy mężczyznŁ, który ukończył 24 życia, 
jest obywatelem państowysn węgierskim i umie czytać 
i pisać.

§ 2. Prawa wyboru nie może wykonywać, kto a) 
jest niewłasnowclny, b) kto znajduje się w konkursie, 
c) kto znajduje się w areszcie śledczym, K tc odbywa 
karę na wolności lub użj wa tylko warunkowej — wol
ności, d) czyje prawa pr ityczne zawieszone są wyro- 
Kiem w cągu czasu, ustanowionego we wyroku, e )
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O głoszenia.
Zwyczajna ogłoszenie: ■« 

jed e  wiersz petitowy 
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Nadesłane; za jbden wiersr 
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K LRJER LWOWSKI z dni? 22 Grudnia 1905.

kto jest czynnym żołnierzem, naiełącym do wspólnej 
armji (marynarki wojennej) lub do hcnwedów, f) kto 
jest członkiem żanJarmerji, g) wreszcie, kto korzysta 
z publicznej dobroczynności lub korzystał z niej w 
ciqgu ostatniego roku. ■ -

§ 8. Posłem może być wybrany, kto ma prawo 
wyboru, a od wykonywania go nie jest wykluczony 
(§  2), jest wpisany na listę wyborców (§ 5), najmniej 
od lat dziesięciu jes obywatelem węgierskim i może 
odpowiedzieć postanow eniu ustawy w języku węgier
skim, jako języku ustawodawstwa. Nie może być wy
branym, kto prawomocnie został skazany za przestęp 
stwo, płynące z chęci zysku, lub po wejściu w' życie 
tej ustawy z powodu podburzania jednej narodowości 
do nienawiści pęzeciwko drugiej,

§ 4. Każdy okręg wyborczy wybiera jednego po
sła. Okręgi wyborcze podzielone będą w celu prze
prowadzenia głosowania na mniejsze obwody. Każde 
miasto, każda wielka gmina i każdy notarjat obwodo
wy stanowią osobne obwody dc głosowani?. Miasta i 
wielkie gminy, mające większą ludność, mogą same 
być podzielone na więaszą Uość ebwodów do głoso
wania. Tak samo z notarjatów obwodowy! h można 
utworzyć kilka obwodów do głosowania tak, że nale 
żące do niego mniejsze gminy mogą same lub razem 
z innemi Iud miastem stanowić odrębne obwody do 
głosowania. W miastach i wielkich gminach, które sta
nowią same dla siebie jeden lub więcej okręgów wy
borczych, można odstąpić od dzielenia na obwoćy 
głosowania,

§ 5. Każda gminu utrzymuje listę uprawnionych 
do głosowania. Każdy wyborca wpisany być ma tylko 
do jednej listy tej gminy, względnie dzielnicy miasia, 
w której ma stałe mieszkanie.

§ 6 Wybory odbywają się b e z p o ś r e d n i o  i 
t a j n i e  kartkami. Prawo wyboru ma tyiko ten, kto 
ies. wpisany do listy. Wykonywa się je tylko osobi 
ście. Do wybrania konieczną jest większość absolutna. 
Jeżeli żaden z kandydatów jej nie otrzymał, natenczas 
zarządza się drugie głosowanie między tym dwoma 
kandydatami. Którzy otrzymali największą :lcść gło
sów. W razie równości losów rozstrzyga los.

§ 7. Dotychczasowi liczba posłów pozostaje i 
nadal bez zmiany.

§ 8. Czas trwania m3ndatu wynosi, jak doCąd, 
pięć iat.

§ 9 zapowiada przedłożenie parlamentowi w c;H 
gu roku, licząc od dnia promnlgacji tej ustawy, pro 
jektów, reguluiącycn podział okięgów wyborczych, po
stępowanie przy. wyborach i sądownictwo w sprawie 
uznaniu wyborów za ważne,

§ 10 zawiera postanowienie przejściowe, przyzna 
iące na dwa jeszcze perjody prawo wyóorcze tym, 
którzy je dotychczas mają, choćby nie umieli czytać 
i pisać.

Listy z kraju
Krosno. (Zakończenie strajku). Koresponden

cja, umieszczona w „Kurjerze Lwowskim" o stosun
kach w internacie, wywołała prawdziwą wrzavvę w 
naszem m asteczku. W internacie p. Matusiak grzmiał, 
groził maturą, a nakoniec zaczął z uczniami pertrakto
wać i pozwolił im wysłać delegatów do przedłożenia 
swych życzeń. Niczego też więcej młódź nie pragnęła, 
w sposób więc cichy, spokoiny, przedstawiła swe 
prośby, z których większą część w poprzednim Nr. 
omówiliśmy. Więc zm.ei iono wreszcie ową słynną 
„laufzupkę", o której warto obszernie pomówić. Na 
gorący cokolwiek okraszoną wodę, sypie się 4 litry 
stęchłej kaszy na 100 uczniów i to ma być posiłek 
po całodziennej pracy. Kolacja 3 razy w tygndniu ma 
być mięsna, natomiast w dnie te, aby się młodzież 
zbytn o nie przejadła, znosi się chleb, podawany na 
podwieczorek. Jeśli myślicie, że kolacja mięsna, to ia 
k'ś porządny kawał mięsa, to się grubo mylicie. Na 
100 chłopa bierze się 10 kg. mięsa. Jeśli się z tego 
odtrąci dla 5 osób służby, dla prtfekta i poóocznych, 
odłączy kości, wypadnie na 1 ucznia najwyżej 5 dkg. 
mięsa.

dzić dośwr>slczcna ku charka, a tak nrą.sr-, iak ? raue 
rzeczy powinny być odważane co a ę do tej pory 
nie azic-je. Peżądanem jes! również, t ly  n a;ąc do dy- ^ 
spozycii cały szereg sklepów chrześcijańskich c :e po j
mijał ich, sie dawał targowcć. Byłoby lakże wskazjs- 
nem ze względu na języki, aby spiżarnia dyrektorska 
oddzieloną była od Sntehtecklej, wreszcie prrgnęubyśmy' 
wiedzieć, czy p. Matusiak na cały zes*łorocz«y wiH 
w internacie tcmcź zapłacił, dalej wyrażamy stanów- 1 
cze życzenie, aby za wypłacone kandydatowi stypen 
djum, li tylko ten stypendysta miał utrzymanie, ażeby 
kosztem jego nie żywiono innych, gdyż stypendysta 
zmuszony jest następnie jużto 6 lat odpracować po
brane stypendjum, iuźto je w pełnej wartości zwrócić 
Dopłaty do stypendjum uważać musimy za mecdpc 
wiednie, wszak w innych semma.jach n« dopłacają 
ani centa, ale n»dto otrzymują uczniowie miesięcznie 
po 2 korony, lub po ukończeniu nauk dostają gotówkę 
na zagospodarowanie się.

Ze spokoiem przeczytaliśmy wyjaśnienie X Bieli. 
Zamiast oupowiedzi, pozwolimy postawić kilKa pytań.
X. Biela twierdzi, że jako abstynent nigdy nie bierze 
udziału w pożegnaniach, a więc i w uczcie pożegnal
nej p. Matusiaka nie wziął udziału: czy także absty
nencja była powodem, że wraz z gronem nie złozył 
mu życzeń w dniu imienin  ̂ jak to po inne lata by
wało ?

Tak więc kwestja strajku byłaby bodu w naj 
ważniejszych punKtach załatwioną, my zaś nie konten- 
tując się tern, prosimy p. Matusiaka, aby zaprowadził 
stanowczo większą schludność i czystość, aby mło 
dzież, wyszedłszy z łóżek, nie potrzebowała w zimie 
biegać nieodziana po wodę, po mięso powinna cho

Drugie lego twierdzenie, że za pozwoieniem dy
rektora otworzył internat, wzbudziło w nas zdziwienie, 
jeżeli istotnie było pozwolenie p. Matusiaka, pc co 
tenże poiecał gospodarzom klas, aby kazali się uczniom 
z internatu X . B eli powyprowadzać? Wszak X. Biela 
oświadczał, że powodowany tylko litością i snargami 
młodzieży, zakłada internat, motywując nawet następ
nie, że on daje większą g raranrję nadzoru i opieki, 
niż mternat p Matusiaka. 2apytjjemy dałej X. Biele, 
czy prawdą jest, że młodzież żaliła się na złe obcho
dzenie się z nią i na zły wikt w internacie. Niech 
zaprzeczy, że p. Matusiak do walki o internat nie wmie
szał całego grona, niech zaprzeczy, i t  walka nie od
bywała się wobec młodzieży

Ludwik Stasiak. 36)

Orle skrzydła.
P o w ieść  w spółczesna.

(Ciąg dalszy |

VII.
Przed pumnikiein Grottgera zakwitły liijcwe 

rododendrony; bukiety kwiecia zal.zymały Oździca. 
Który śpieszył się na wystawę. Przepych barwy 
i kształtu urodą swą zatrzymał oczy malarza, za 
tizym ał duszę filozofa. Takie proste, a takie stra 
szne pytanie! Z embrjonu pączka rozwinął się? 
Sam :«ię rozwinął? Sam , regularną, mistrzowską 
symetrją listeczki kwiecia rozłożył? Sam harmo 
nijnie się zabarwił? W budowie kwiatka rododen- 
dronu widać mistrzowską architekturę, oczywista 
przecie rzecz, że kwiat ten zbudowała myśl. Gdzie 
ta myśl b jła ?  Gdzie ona mieszkał?? W ki ecie? 
B yła w kwiecie jako siła, która crąanie kółka w 
zegarze? Ależ siła w zegarze, choć jest w zegarze, 
nie mieszka w nim, jej pochodzenie, juj istnienie 
jest poza zegarem, ta sPa, którą zegar idzie, po
chodzi z ludzkiej ręki, która zegar nakręciła, ży
cie i ducha mu dała,. Dusza zegan , choć działa 
w zegarze, istnieje poza iego obrębem, czyżby tak 
samo poza obrębem kwiatka istniała siła, którą 
on kwitnie? Jcstże wiec rozumna ręka, która zbu
dowała mistrzowską architekturę kwiatka rodo- 
dendronu?

Buntuje się nowożytna dusza. Tak, ,ak w śred
nich wiekach palono na stosie człowieka, który 
nie wierzył, tak my nowożytni sceptvcy gotowiśmy 
palić na stosie każdego, który śmie krzyknąć:

credo!  buntuje się dusza, nie chce przypuścić, że 
zegar kwiata idzie świadomą siłą, mieszkającą p o
za kwiatem, twierdzi, że on kwitnie ślepem pra
wem, nieświadomym, ewolucyjnym rozmachem, 
wszystkiem, byleby nie rozumną, świadomą swego 
istnienia siłą. Nowy bunt w młodej duszy artysty: 
budowa liijowego kwiatka jest ślepym rozmachem, 
jak ślepym jest bieg kuli armatniej z wylotu dzia
ła  wyrzuconej?

A gdzież pierwsza przyczyna? A gdzież żoł 
nierz, króry lont zapalił? Gazie proch, który kulę 
w ruch wprawił? Zatem ślepe prawo, którem kwi 
tnie rododendron, miało niegayś prewodawcę, jako 
bezmyślnie lecąca kula wprawiona została w ruch 
ręką żołnierza, który proch zapalił. I złość pory 
w? człowieka: dlaczego rozumna ludzka dusza, 
pytając się, kto buduje świat rododendronu, nie 
idzie prostą drogą, nie szuka prostej przyczyny, 
ale woli krzvwe bezdroże, buntuje się przec.w 
iasrej odpowiedzi przeciwstawiającej wszy-tkie 
argumenty, jakie zrodziła chora nowożytnym sce 
ptyeyzmem dusza?! Bunt, bo rzeczywisiość m o
cniejsza od kazuistyki sceptycyzmu, zaśmiały się 
do kwiecia pergaminowe lica artysty, w przepy
sznej prali i tekturze kwiatka ujrzał rękę budowni
czego, uradował się że znalazł wszechmoc, miesz
kającą poza człowiekiem i poza kwiatem, tak, 
jako siła, którą idzie zegar, mieszka poza zega
rem. Rozjaśniły się lice, usta zaszeptały:

—  On mię n:e opuści...
Otucha w sercu, radość w zmęczonych, spra

cowanych oczach, iskra radości zgasła, zamysł 
znowu smutny...

—  CzłowieK żyje, roślin a kwitnie i kula leci: 
leci, c h o ć  żo łn ierz zap om n iał i nie troszczy  się...

Wszedł Oździc w podwoje wystawy. Dzień 
poniedziałkowy, dziś dla publiczności salony zam 
knięte, mimoto ruch ogiom ny. Nowe obrazy na

ścianach wieszają, dawniejsze zabijają do pak i w 
świat wysyłają. Nowe malowidła szeregiem usta
wione na z:emi, przeleciały po nich Oździca oczy, 
jakby tym oczom brakowało czegoś, do drugie;, 
trzeciej sali artysta bieży, wraca wreszcie, mówi 
do służącego:

—  De obrazów dz ś wieszacie?
—  Dziewięć,
—  Jakto  dziewięć?
—  Te wszystkie, co na ziemi stoją.
—  Tylko te?
—  Tak pan sekretarz kazał.
—  Tak kazał? A gdzież m oje obrazy?
W poczciwych oczach robotnika pomieszanie 

jakieś, uciekają te oczy, aby nie snotkać się ze 
Wyrokiem Oździca. Nie chce służący powiedzieć 
prawdy, wykrętu i kłamstwa szuka...

—  Dlaczego nie wieszacie moich obrazów?
— Ja  nie wiem. łaskawy panie: to, co pan 

sekretarz kazał mi robić, to robię.
—  Moje obrazy zostały w kancelarj ?
—  Zostały w kancelarii —  powtarza jak echo 

służący.
— Dlaczego?
— J«  nic nie wiem, panie.
Pobiegł Oździc do kancelarji wystawy, oczy 

pytające na sekretarza Niemieckiego zwrócił, wska
zuje na rozrzucone po sztalugach obrazy, pyta się 
nerwowo:

—  Co to znaczy?
Niemiecki, który szczerą sympstję do Ozdzi- 

ca miał, odpowiedzi znaleść nie może. Zna’eść nie 
m ożi słów, któreby ocukrzyły okropną pigułkę...

—  To nic... nic, m ói Danie.
—  Dlaczego moich obrazów nie wystawiacie ?
—  Widzi pan ... ch ciałem  s .ę  Dana zap ytać, 

czy rre  w yp ad ałob y ich w yk oń czyć n ieco ... p rze
k sz ta łcić ... (C. d. n ).

U n r l / l i r ^  Kilińskiego -  poleca i m  śwlęim  najprzedniejsze migdały 
j j l f l u l  KUI -Molfetta1-, rodzynki sułtańskie i prawdziwą wanilję burbońską.
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R  K O N I K  A .
Siara miłość nie rdzewieje. Czytamy w „Pra 

wdzse“ warszawskiej: „Zaledwie n a r o d o w i  d e 
m o k r a c i ,  ci n a ł o g o w c y  w i a r o ł  u m s t w a, 
powrócili ze Zjazdu ziemców w Moskwie, gdzie za
warli z nimi moralny sojusz, natychmiast jeden z nich 
napisał w „Gońcu": „Obecni na zjeździć Polacy w pe 
wnym stopniu (co to znaczy?) stanęli na tern stano
wisku, źe oczekują autonomji od przyszłej Izby, ino 
tywując to między innemi tem, źe od kogo innego nie 
spodziewają się jej dostać. Należy pamiętać, źe wa
runki się zmieniają (szwindeiek wytknął różki)... By
łoby zorodnią (!) narodową nie korzystać z chwili od
powiedniej (ach, etyka w tych handlarskich ustach!) i 
uważać się w pewnym choćby stopniu (znowu ten za 
gadkowy stopień) skrępowanym rezolucją ziemców... 
Liemcy sami rozumieją, źe żaden naród nie może s>ą 
wyrzekać jakichkolwiek dróg, które prowadzą do auto- 
norr.ji, do jego dobrobytu... To znaczy, źe nie może
my wyzbywtć się możności oddziaływania w ten lub 
inny sposoD na rząd i przekonywania go odpowiedni
mi środkami i argumentami o Konieczności nadania 
nsm autcjiotnji". Słowem, „Goniec" radzi próbować 
szczęścia również „u k o r o n y " .  Kto ma potrzebny 
gust i wiarę do takich przedsięwzięć, niech je robi, 
ale po co ci zwolennicy podwójnej huchaUerji poi-ty 
cznej uczestniczą w zjazdach przedstawicieli narodu 
rosyjskiego, wchodzą z nimi w przymierza i durzą ich 
swa, solidarnością? Ni. de wszystko, po co oni swą 
o b ł u d ą ,  p r z e w r o t n o ś c i ą  i w i a r a ł o m  
s t w e m  k o m p r o m i t u j ą  n a r ó d  p o l s k i ,  mia 
nując się jego przedstawicielami, tak często pomawia 
ny przez Rosjan o nieszczerość? My wiemy o tem 
doskonale, źe gdy burza się uspokoi i kraj nasz po 
zyska znośną dolę, nasze stronnictwa będą na wyścigi 
ofarowały swe usługi rządowi pod znakiem „dobro 
woiiue oficjalnych". Nic by im w tej kSrjerze nie za 
szkodziło, gdyby zdecydowane już dzs ujawniły swe 
barwy i swą nie^dzewiejąwą jniteśS".

We Lwowie.
—  lo so w a n i?  sędziów przysięgły  Do 

pierwszej kadencji sądu przysięgłych rozpoczynającej 
s’’ę 22 stycznia i 906 r. wylosowani zostali z nowej 
listy następujący sędziowie główni: bednarsKi S. wł. 
drukarni, Błachowski j .  urz. Tnw. prod. ncft., Borko 
wski K. adj. 3anku kraj., Buhowczyk M. kupiec, Bvk 
Dawid wł. realn., Cieślewicz A. wł. realn., Czaikow 
ski R., Demeter M. rzeźnik, Gotsoner W. wł. realn., 
Haszczyński B. wł reain., Jędrzejowski K. wicesekr. 
Wydz. kraj., Karasiń-rki M. murarz, dr. Kasparek J. 
adw., Kmicikiewicz Adrjan wł realn. Kłodno, Komar 
R. wł. realn., Kowalski J  rzeźnik, Kraus A. właść. 
agencji nardh, Krumpholz T. kupiec., -Łacny dzierż, 
dóbr Dmytrowice, dr. Majewski L. wł. dóbr Radruż, 
M-ksyś Al. masarz, Małobecki M. wł. real. i młyna 
Sucbodoły, dt. Mayer A. adwokat, Osiberger S. rewi 
dent Banku kraj., Ossoliński S. dzierżawca dóbr Oie 
szyce m., dr. Presser I. adwokat, Prochaska A. adj. 
arch. Wydz. kraj., dr. Roth M. adwokat, dr. Rothstem 
adwokat, Steczkowski J. wł. realności, Świdziński 
K. wł. kawiarni, Tartik J wł. realn., Thulie M. konc. 
Wydziału krsj., Truskolański S. mag. farm., dr Was 
ser O. adwokat i Wojciechowski W. fryzjer. Jako za 
stępey wylosowani zostali: Antonowicz M. asyst. W'ydz. 
kraj., Kahane J. wł. real. i kupiec. Landau E bankier, 
Langner J. wł, weal. i farbiarni, Neu Hittel wł. real. 
i ślusarni, dr. Paygert [,, Reiss M. kupiec, Slugócki 
E. krawiec i Weinreb R. kupiec.

— Tow . akcyjne dla przem ysłu  faackiego  
w likwidacji. Onegdaj odbyło się walne zgromadze
nie akcjonarjuszy, która poleciło likwidatorom sprze
dać za wszelką cenę patenty tkackie Szczepanika 
najdalej do końca marca r. p , poczem w Kwietniu 
odbędzie się jeszcze jedno zgromadzenie. Akcjona- 
rjusz Małkowski atakował bardzo gwałtownie bank 
galicyjski, który patronował to przedsiębiorstwo. 
Adwokat Chtnielarczyk wnś>ł, aby likwidatorowie 
pociągnęli do odDowiedzialności sądowej te osoby, 
na które spada wina niepowodzenia przedsiębiorst 
WE. Ostatecznie aktjonarjusze uratują 10%  opłacone
go kapitału.

—  Bank zw iązkow y w e Lwowie przyjmować 
będzie od 1 stycznia książeczki wkładki oszczęd
ności na 4% .

—  K an alizac ja  m . L w o * a . W grudniu 1895 
Reda miejska uchwaliła przystąpić do sporządzenia sta
nu niwelacyjnego miasta i uzupełnienia studjów do o- 
góinej kanalizacji Urząd budowniczy przedłożył plany 
i kosztorysy kanalizacji w czerwcu roku 1901. Magi 
strat zatwierdził je bez zmiany, lecz sekcja III. uchwa
liła odJać projekt do zbadania rzeczoznawcom inży 
nierom Maślance i pref. Rychterowi, którzy orzekli, źe 
mało robi się dla zdrowotności miasta, pozbawiając 
się ścieków i wody deszczowej najtańszym na razie 
sposobem; radzili więc projekt kanalizacji przerobić. 
U ząa budowniczy bronił swego projektu, a magistrat 
uchwalił przedłożyć go Radzie do zatwierdzenia, po 
nie waż odpowiada warunkom technicznym, sanitarnym 
i stosunkom lokalnym. Sprawa przeszła do komisji 
kanalizacyjnej, która poruczyła referat 'prof. Dzieślew- 
skiemu po szczegółowem przestudjowaniu sprawy, 
prof, Dz cślewski przedłożył tymi dniami komisji o 
bszerne sprawozdanie, kończąc je następującymi wnio 
skami: 1 projektu kanalizacji i kosztorysu, wypraco
wanego przez urząd budowniczy, nie zatwierdzić; 2. za 
żąaać sprawozdania z akcji dla pozyskania planów mia
sta, tudzież przyspieszyć pomiar o tyl®, aby na jego 
podstawie można uzyskać na razie przynajmniej pod
stawę do skanalizowania miasta; 3. zlustrować i esren 
taainie uzupełnić materjał urzędu budowniczego do 
planów wzorowej kanalizacji; 4. postarać się o plany, 
które nie byłyby zależne od wykonania projektu regu 
Licji Pełtwi, względnie od irygacji pól nadpełtw ań 
skich, a ewentualnie mogły się doń zastosować, a za
razem które zachowałyby tylko te z istniejących' ka
nałów, ktćre nie krępowały racjonalnego założenia 
kanalizacji i wzorowego jej funkcjonowania; 5. w pla
nach generalnych naieży uwzględnić g ‘ębokość piwnic 
w budynkach obecnych oraz możliwość założenia pi
wnic w budynkach nowych: 6. w końcu miała komisja 
kanalizacyjna wdrożyć rokowania z wybitnymi hydro- 
tektami co do kosztów sporządzenia planów i wnioski 
przedłożyć Radzie miejskiej.

Komisja kanalizacyjna zebrała s!ę onegdaj, celem 
omówienia projektu prof. Dzieślewsktcgo, odroczono 
jednak dyskusję ponieważ dla krótkości czasu człon
kowie komisji nie mogli się jeszcze zapcznać dokła 
dnie ze szczegółami (ego projektu,

—  Z I?by  ią d o y e i We środę i czwartak toczyła 
się rozprawa w sprawie kradzieży, popełnionych prze^ 
kelnera A. Matuszka 22 letniego obiecującego mło 
dzieńca o podejrzanym wyglądzie niewiniątka. Na troi 
złodzieja, uchodzącego cezom lwowskich detektywów 
wpadł żandarm z Przemyśla Lewicki, który przyjechał 
na św.eta do Lwowa, a chcąc brata swego, o kndzie 
że spełnione przez Matuszka obwinionego, bronić wła
ściwego sprawcę wykrył i z nieubłaganą zawziętością 
i sprytem wszystkie jego przestępstwa wyświetlił a 
zbiegłego do Poznania stamtąd wydostał. Następnie 
gdy Matuszek w drodze z pociągu pospiesznego wy
skoczył i w wędrówce po kraju nowych dokazywał 
przewag —  na Śląsku Lewicki ponownie go scnwycił. 
Mima oczywiste dowody, jak rzeczy pochodzące z 
kradzieży, a w posiadamu Matuszka znalezione, mimo 
obciążających zeznań świadków, Matuszek do winy 
się p-zyznać nie chce i zabawnych wykrętów używa 
Biżuterje pp. Dmstlów znalazł w miejscu ustępowem 
w tydzień po kradzieży, o której wiedział, o którą 
posadzony i uwięziony był jego współkolega i to mu 
nie przeszkodziło rzeczy zastawić. W innej znów spra 
wie, kiedy sprzedawał cudze rzeczy, człowieka, które
go znał, którego bilety wizytowe w kieszeń ach ubrań 
znajdywał, tłumaczył się, że dał mu je do sprzedania 
jatoś pan, nazwiska jego, zawodu, naturalnie podać nie 
może. Do niektórych kradzieży przyznaje się, lecz 
przeczy jakoby je można nazwać było kradzieżami itd. 
Aż jedenaście pytań postawiono sędziom przysięgłym. 
Szkody wyrządzone różnym ludziom przez Matuszka 
.dą na tysiące koron. Różnorodność metod przywła
szczania cudzej własności i naiwny, mimowolny cynizm 
oskarżonego w obronie —  zadziwia jeśli uwzględnimy 
młodociany wiek przestępcy.

Matuszek na podstawie werdyktu sądu przysię 
głych skazany został na 3%  roku ciężkiego więzienia.

—  T yfu s brruŁZPy w powiecie lwowskim spraw
dzono urzędownie w gminie Kleparowie epidemję ty
fusu brzusznego. Fizykat miejski zwraca uwagę Pu
bliczności, że stykanie się z mieszkańcami tej gminy 
w szczególności zaś nabywanie od nich artykułów 
spożywczych może pośredniczyć w zakażeniu się lą 
chorobą.

—  D ręczenie zw ierząt, zwłaszcza kom we 
Lwowie, jest czemś zupełnie naturalnem. Fiakrzy pę
dzą ulicami, katują szkapy po katowsku, a różnego 
rodzaju rozwoziciele wiktuałów i pakunków odgrywają 
rolę prawdziwych katów Dola tych biednych zwierząt 
jest najcięższą w zimie, na mrozie i w zawierusze. 
Onegdaj np. woźnica piekarza Arema wiózł pieczywo 
koniem, który miał otwartą krwawiącą rane na grzbie
cie. Nad szkapą ulitował się policjant i pociągnął pie- 
kaiza do odpowiedzialności. Za dręczenie koni ukarano 
policyjnie pachciarza Grossa z Jaryczowa i dorożka
rza nr. 283, który używał ‘ konia zupełnie okulałego.

—  K siężyc w kotle. W rzeźni miejskiej wszczęli 
Onegdaj rzeźnicy krwawą bójkę, co której przełączył 
się jako uśmierzycie! policjant. Jeden z bijących się 
rzeźników niejaki Szereptowski chwycił policjanta za 
pierś, oderwał księżyc i wrzucił go do kotła, w któ
rym parzy się wieprze, a następnie czmychnął, chwa
ląc się z dokonanego bchaterstwa. Nie długo jeonak 
było tej uciechy, bo Szaieptowski został aresztowany 
i za swój czyn musi ponieść karę.

—  Barbarzyństw o. Policji lwowskiej doniesiono, 
źa niejaka Marja Szmendrek stróżka przy ul. Ruskiej
1. 18 znęca się w niemiłosierny sposób nad 3 letnią 
swoją pasierbicą. P.zed dwoma tygodniami złamała 
macocha dziecku nogę, a teraz znąwu rętę.

—  D roone w iadom ości 60 flaszek soku mali
nowego skradziono z piwnicy szynkarza Schnebauma 
przy ul. Rzeźnickiej. Złodziej za to zostawił w piwni
cy kawałek rogu jeleniego i kawałek futra kanguro
wego.

Z K rasow a.
§ Wybór do Izb handlowych. Wynik, wybo

rów do tutejszej Izby handlowej i przemysłowej jest 
następujący: Na 8.123 wyborców głosowało 5.646, 
W kategorji I. (wielki handel) wybrani Jakób Bober, 
Adulf Biumenfeld, Tadeusz Epstein, Jan Kanty Fedo
rowicz, Zygmunt Holzen W II. kategorji (średni han
del) Jakób Dawid Mandel, Zygmunt Rescn, w katego
rii III. (mały handel) Gus+aw Bazes, Norbert Was- 
serberg.

R a m w lis e ji .

ro  Z W arszawy donoszą, źe panika coraz bar
dziej się tam szerzy, kto może wyjeżdża za granicę, 
w ostatnich dniach pociągi miały taką masę podróż
nych, iż do każdego musiano dołączyć po kilka wa
gonów, obawa bow:em coraz w;ększa ogólnego straj
ku wzrosła na wieść o aresztowaniach związkowych 
w Petersburgu. To też tak samo trwa bojkot kas 
oszczędności a przy wypłatach już żądają wyłącznie 
tylko złota i srebra, nawet robotnicy. Bojkot zatem 
banknotów rozpoczął się na całej linji tak, źe już 
przyjmują je tylko z potrąceniem 10% .

Z powodu urządzenia zgromadzenia robotników w 
synagodze na Tłumackiem, zamknięto syragogę.

Represja znowu się wzmaga. Policja i kozacy na 
skutek lada jakiej denuncjacji wpadają do domów, nie
pokoją mieszkańców i przerzucają wszystko. Nazywa 
się to rewizją. „Gazeta Handiowa* od nowego roku 
zmienia nazwę na „Nową Gazetę" i stanie się orga
nem demokracji postępowej. Redakcję obejmują pp. 
Świętchowski dotychczasowy redaktor „Gazety Han
dlowej" S. Kempner i Jan Lorentowicz.

Rozm aitości.
X  Konkurs. Z fundacji ustanowionej przez nie

znanego doDioczyńcę z okazji zaślubin arcyks. Gizeii, 
lest do rozdama na r. 1906 jeden posag w kwocie 
1390 kor. O posag ten mogą ubiegać się pozostające

S —  £ ~e - 3  b -c
CL o  “e  a  °
CO

n a  św ięta będzie w esó ł ,  
a  po św ię ta c h  w d zięczny , zdrów,

pijąc witi§ naturalne
B r a ti  D i d o i i ć ó w

Lwów, Czarnieckiego 3.

Do nabycia 
także w handlu

Józefa proksza
Leona Sapiehy 23.

CO EL 
s * r  £.
5*3-83

l i t o ś ć  L w o w i a n i e !

Hukurydziauia
jako speciał zaopatrzony 

marką ochronną

wódka w yiabitna z kukurydzy, wyborna 
w smaku i wolna od. fuzlu poieca

jlerntan Jaum, £ m , Rynek II.



KtiRlfcK LWOWSKI z dma 22 Grudnia PA#

w stanie narzeczeństwa uDOgie córki albo sieroty po 
tych urzędnikach państv, owych, którzy należą lub 
w chwili swego zgonu, albo przejścia w stan spoczyn
ku należeli do jednej z właaz rządowych, podlegają
cych ministerstwu spraw wewn. Posag ten nadany zo
stanie 20 kwietnia 1906, wypłacony zaś bedzie do
piero po wejściu obdarzonej tym posagiem w zwią 
zek małżeński, przyczem wyznać za s:ą ku temu ter
min Jo  końca października 190o Kandydatki, które 
przed 20 kwietnia 1906 wyszły za mąz, nie będą 
uwzględnione. Podania wnosić należy do 10. stycznia 
1906 r, do namiestnictwa w Wiedniu,

X  D efraudacja pocztow a. Urzędowo donoszą 
nam, że pocztmistrz Juijusz Kra! sprzeniewierzył z pie
niędzy skarbowych prawdopodobnie nie więcej, n;ż 
10 000 k., a oprócz tego zarwał fabrykanta Demarti 
niego w Pradze na 130 000 k. Był to dawniej zamo 
żny człowiek, który stracił jednak swój majątek na 
spekulacjach fabrycznych i popadł w długi, które już 
w r. 1901 wynosiły około 40 000 kor. Z powodu 
tycn dcugów dar się w r. 1901 przenieść do Wiednia 
z Traismauer, gdzie był ooc.tmistrzem i burmistrzem. 
We Wiedniu od pierwszej chwili zaciągał długi, a gdy 
w czerwcu br. kredyt jego we Wiedniu był już zupę i 
nie wyczerpany, zaczął defraudować. Przed kilkunastu 
dniami przyszedł do przekonania, źe tak dniej iść nie 
może i że defraudacja wydać się mysi — zabiał w ęc 
kilka tysięcy koron i pojechał z przyjaciółmi do Mon
te Carlo spróbować szczęścia. Pierwszego dnia wygrał 
1500 fr. —  następnego jednak przegrał wygraną kwo 
tę i wszystko, co m at przy sobie. W Monte Carlo 
dano mu na drogę, a po powrocie do Wiednia, przy 
aresztowano go na dworcu.

X  Handel żysrytn j f p s r e m .  W ostatnim nu
merze urzędowego oiganu narodowego stowarzysze
nia aktorów niemieckich „Gmosscnschaftszeitung der 
deutschen Biihnenangehódgen'* znajdujemy następujący 
irserat niemieckiej ajentury teatralnej Hoffmana w L i p- 
s k u :  „Do zaangażowania zaraz przy zredukowanych 
pretensjach co do gaży, brylantowych środkach głoso
wych, eleganckich garderobach i pięknym wygiądzie: 
wiele śpiewaczek np. młoda dramatyczna 80 jn , śpie
waczka operowa i operetkowa 100 m. (118 koron), 
arnantka (bardzo piękna) 40 m,, amantka i dama sa 
łonowa 100 m., dalej naiwna, sentymentalna, tenorzy 
(po^ątkuńcy) bsrytcr występy gościnne etc." Praw
dziwy handel żywym towarem. BarJzo piękna amantka 
za 4o mieskęspfft- 7 nsuaca a 4

i^ ^ jś ć

1-kias.: E. Dyhdaiewiczówrę w Seńkowej Woli, Józ. 
Andrejkę w Czukwi, M. Schmidtównę w Korczowie; 
przeniosła: B Dychdałcwą w Toporowie do SokoK 

Minister oświaty zezwolił profesorowi gitnn« w Tar 
nopclu Franc. VoglovJ na otwarcie pry w. seminarjum 
naucz, z językiem wykładowym polskim w Tarnopolu 

* Z ćmij,!. Pułkownik Alojzy br. Słreicher 41 z 
pp. przeniesiony w stan spoczynku. Zamianowany ko
mendantem 30 bataljonu strzelców, major Alojzy Bauer 
z 13 pp.; szefem lekarskim komendy portu wojenne, 
go w Cettaro, lekarz sztabowy dr. Leopold Biber- 
sref iekarski dywizji kawalerii we Lwowie; lekarzami 
asystentami w rezerwie dr. K. jelinek 1 p tał., dr. Ant. Sa- 
batowski 10 p. art. korp., dr. liaz. Lauterstein 30 pp. 
i dr. Bern. Scharf 12 p. drag.

u iic ja ł rachunkowy Zygmunt 
iomaneic łoianowany rewidentem rachunkowym w dy
rekcji poczt we Lwowie.

Komisarzami powiatowymi mianowani koneepiści 
namiestnictwa: Si. Łukaszewski, P. Lekczyński, St. 
Gaweł, Fr. Leszczyński, St. Różecki, E, Romanowski,
I. Biliński, St. Illasiewicz, J. Strusiński, dr. H, Russoc- 
ki, dr. J. Schabenfaek Srokowski, 1. Kopczyński, Z. 
Dembowski i dr. R. Spanier. Koncypistami namiestni 
ctwa mianowani praKtykanci konceptowi namiestnictwa : 
J, Ujejski, dr. A, Wysocki, Z. Szeliga Neymanowski, 
L. Kurołowicz, Z. Kraus, St. Nowak, Al. Zarzycki, F. 
Metrger K. Podobiński, A. Strzeibicki i dr. St. Gro 
towski.

Kierownik ministerstwa oświaty nadał Winc. Woź
nemu nauczycielowi kier. w Krowodrze tytuł dyrektor.

Rada szkolna krajowa zamianowała Z. Rt'ssa, za
stępcą naucz, w gimn. w Złoczowie; przeniosła : Stan. 
Tiiimgera, zast. naucz w II. gimn. w Tarnopolu, do
II. gimn. we Lwowie, Stan Podkowicza zast. naucz, 
w II. gimn. we Lwowie, do gimu. II. Tarnopolu; za 
mianowana w szkołach ludowych. J. Fiałkowskiego, 
naucz. kier. w Bohorodczanach, ks. Wrad Figurę, 
nauczycielem religji rzym. kat. w Mostach wielkich, 
Michalinę Gierulankę w Sieniawie, Emilję Besztyian- 
kę w Głogowie, Władysława Dylińskiego w Sin 
kcwie, nacciycielami i nauczycielkami szkół 2-kias.: 
Józ. Sękowskiego w Borszowie, Wal. Nigborównę 
w Kumbornie; nauczycielami i nauczycielkami szkół

D is  M a c ie r z y  : l z  t a e l  c i e s z y ń s k i e j  złożo
no na lisk zlu ika komitatu iwnw. Macierzy p Romanę
Moskwy z Mielca następujące dat<d : Ed. Pasławski 1 k.,
Stan. Moroni wicz 40 h , St Schneider 2 k., Br Kryczyński 
40 h.. Kostuch 40 h., ks. Lisowski 1  k.. J. Otzeshowics 60 
h., Wiazewski 1 k Wi Krycirski 4 k Emilja Moskwa 2  k,, 
J. Nov ak 2 k G. Oliwa 1 k., Reichenberg 1 k., R. Moskwa 
1  k , Hebde 1 k , E, Moskwa 1 k.. Marjan M< siewa 1 k., C. 
Oliwa 1 k , J, Ste - } k . Franc. Wydro 1 k . R. Moskwi 1 k , 
uleczy tein pcnłpiatni i  k. 80 b. R area 20 k. 70 h — Na 
lisię człenza Komitetu «3ac'e«y p. Laskowmckiego złożona 
następujące ćalki Bronisław, izabella. Siamsfaw, Zbigniew, 
Zcfjsi i Jan L. 4 k.. Zygmunt, Jozefa i Józio H 1 b. 50 h„
M G. £ Bóbrki 2  k., N N. BO h. Rrzetn 8  k.

.iłifiotio  w a$s*e| h&minteiz Hift :
Na głodnych w Warszawie: Tadzio Odrzywolski 

zamiast na drzewko 10 kor., Janinka Kikiewxzówna 
20 gr. _ _ _ _ _

„Mały św iatek". Do całego nakładu dzisiejsze
go numeru „Kurj;ra Lwowskiego", dołączamy gwiazd
kowy numer okazowy „Małego światka", czasopisma 
dla dzieci i młodzieży

(Doniesienia prywatne).

C s  j e s t  „ V II*  V  Je s t to wyborna, co do smsku 
s!i37,równana1 szczawa, która w ost„taim roku zdobyła so
bie wulki rozgłos jako w wielu dolegliwościach bardzo 
skuteczna.

Pod rządami cara.
(Telegramy „Kariera Lwowskiego*),

K raków . Koresoonaeni „Nowej Reformy" do 
! nosi 18. .km.: Po Nowym 3wiecie i sąsiednich uli
cach chodzili rewirowi w otoczeniu żołnierzy 
i kazali zamykać bramy domów. Wywołało to 
oopłoch, tem bardiiej, gdy się przekonano, że po
ciągiem kolei te-respolskiej przybył nowy transpoit 
50 chuliganó w, celem zasilenia kadr czarnych sotni.

Również szerzą się anarchistyczne napady po 
domach nittylko w nocy, ale i wc dnie tam, gdzie 
niema sam oobrony. Na ulicach Dzikiej, Pawiej 
i innych napad taki poprzedzało wejście dziew 
czyny, liczącej 10— 12 lat, uzbrojonej w rewolwer. 
Pod groźbą zastrzelen a dziewczyna domagała się 
większego datku, w kwocie 400—500 rubli, a gdy 
jej odmOwiono, dała sygnał, poceem do miesz
kania wpadało kilku drabów i groźbą morderstwa 
domagało się okupu. Liczb? operujących w War
szawie anarchistów dochodzi do kilkuset.

Występujący do działania komitet ligi porządku 
społecznego w Król. Pol., wydał odezwę, w któ 
rej wzywa do stworzenia organizacji, celem obrony 
narodowej s zaprowadzenia łacni społecznego, jako 
ka dynalnego warunku puwodzenia pracy naro
dowej.

Przed dworna dniami aresztowano tu całą 
straż pożarną. Wczoraj oświadczono wszystkim 
członkom straży, że władze nie pozwolą na za
mierzone zgromadzenie delegatów szeregowców. 
Straż trzymają w koszarach i nikomu nie pozwa
lają się wydalać

K raków . „Czas" otrzymał z Warszawy od 
swego korespondenta wiadomość, że jeden z wy
bitnych obywateli warszawskich, który niedawno

b aw ił Petersburgu i rozmawiał tam z członka
mi rządu i przywódcami stronnictw, otrzymał na
stępujące informacje o prądach w decydujących 
kołach petersburskich. Poruszona myśl bezwzglę
dnej reakcji upadła stanowczo wskutek oporu 
cara. Zapanował prąd konstytucyjny, ale połączo
ny z surową represją wszystkich objawów rewolu 
cyjnych. Represja ta ujawniła się już w całym sze
regu faktów.

Poznam  Do „Dziennika poznańskiego" do
noszą z Warszawy: ja k  słychać,^ żydowski „Bund" 
socjalistyczny zdołał wprowadzić w ostatnim cza
sie znaczną iiosć broni, korzystając z chwilowych 
nieporządków w straży nadgranicznej nad granicą 
aust-jacką. Równocześnie „Bund" w odezwie z a 
p o w i a d a  z b r o j n e  p o w s t a n i e  i usiłuje 
dowieść jego konieczności.

P etersburg . Nowy dziennik „Mołwa" (wycho
dzący w miejsce zawieszonej „Rusi"), ogłasza 
otwaity list członka biura ziemstw, Stachowicza, 
któ.y wnosi publiczne oskarżenie przeciw mini 
strowi spraw wewn. Durnowowi, zarzucając mu 
na podstawie dokumentów, liczne przeKupstwa, 
których dopuścił się w czasie ostatniej wojny przy 
dostawach wojennych. .

Pętersourg . S t r a j k  g e n e r a l n y  r o z p o 
c z n i e  s i ę d z i ś w p o ł u d n i e .  W Moskwie 
już wczoraj zastrajkowały tramwaje.

P etersburg . Komitet strajkowy urzędników 
koki Mikołajewskiej uchwalił wczoraj w południe 
proklamować strajk. W Mosuwie od onegdaj po
łudnia wszyscy kolejarzy strajkują i uzbroili się. 
Jen. gubernator ogłosił stan wzmocnionej o - 
chrcny.

P etersb u rg  Burmistrz Moskwy Huczków', któ
rego powołano tu, celem uczestniczenia w konfe
rencji nad ustawą wyborczą, otrzymał onegdaj ra
no wiadomość z Carskiego Sioła, że car go nie 
przyjmie. Z tego powłbdji Guczkow natychmiast 
wraca do Moskwy.

Moskwa. Skutkiem strajku pow s;echnego całe 
życie publiczne w zastoju. Tramwaj elektryczny rie  
kursuje.

Urzędnicy zarządu gminnego i ziemstw zawie 
sili pracę onegdaj w południe. Wiele wielkjcn fa
bryk ruch wstrzymało; 50.000 robotników straj
kuje. Ponieważ ani jedna drukarnia nie pra
cuje, gazety nie wychodzą. Także większa część 
szkół będzie zamknięta a uczniowie rozpusz
czeni na ferje. ś*ią ttczn e . Sklepy z wódką 
wuzystkie zamknięta. Zjednoczenie inżynierów przy
łączyło się do strajku. Także urzędnicy pocztowi 
i telegraficzni na kongresie swoim uchwa.di przy
łączyć się do strajku powszechnego. Urzędnicy 
bankowi prawdopodobnie zawieszą swe czyn 
ności. Skutkiem tego, że stacja e!ektryczna stanęła, 
miasto jest bez oświetlenia. Teatry i kluby zam
knięte. W biurach pocztowych on eg ła j ze względu 
na brak oświetlenia musiano pracy zaprzestać. 
Wiele sklepów już od onegdaj południa było zam
kniętych, inne wieczorem zomknięto z powod i 
braku światła elektrycznego.

W ciągu nocy aresztowano wielu przewódcćw 
i delegatów robotniczych. Zgromadzenie sirajkmą- 
cych rozoili kozacy.

Zecerzy uwięzili wydawcę „RusskiegO 3łow a“ 
i cały personal służbowy, a w drukarni tego pssma 
wydali pierwszy numer gazety robotniczej, który 
zawiera odezwę do ludu, wzywającą do energicz
nego przygotowania się do zbrojne, rewolucji. P is
mo „Borba" skonfiskowano za wydrukowanie o- 
dezwy rewolucyjnej.

Tutejsi zastępcy Związku zwlązKÓw uchwalili 
przyłączyć się do strajku, aby poprzeć rewolucję 
proletariatu.

C uxh»ven. Przybyły tu 3 okręty wojenne an
gielskie, które udają się do Rygi celem ochrony 
ooudanych angielskich. Również mają odpłynąć 
do Rygi okręty francuskie.

W iedeń. „N. Wiener Taghlatt" donosi z O - 
d e s s y :  Onegdaj obawiano się wielkiej rzezi ży
dów, jednakże nie przyszło do tego dzięki tutej-

GłoWfty skład piwa tenez> ńskieęo 
beczkowego i flaszkowego 

we Lwow ie ul. Damsnikamsks: I. 2.
poleca zaw sze świeże i w y sta łe  najlepsze k ra jo w e :

P i w a  m a r c o w e  a la P iizneńskie 
Bawar tenczyfiski 

□ P o r t e r  t e r r c s 3r r i 3 js ;l
po cenach umiarkowanych.

Przy odbiorze od 1 0  flaszek bez
płatna dostawa do domu i odpo- 

wiedm opust. Na praw nej i 
wysyłka w paczki-ob po 50 fla
szek odwrot ie. TuleLn Nr. 85*.

N njłepszjm  p o k a m  ilia dziooka
karm cielki. —  Gdy jednak pokarmu tego brak lub jest niedostatecznym, względnie 

matka me znajduje się we wszystkich warunkach dobicj kąrmicieUd,
jest jedynym średitiem wyźyw czym  i odżywczym, który ten 
brak skutecznie zastąpi. Do nabycia w  aptekach
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■sze.| załodze. W ojsko rozlepiło proklamację, w 
kiórej ośw iadczyło, ża ludność moce być spokoj 
yą, bo żołnierze potraf ą j£ obronić i przeciw p o

licji i przeciw chuliganom. Na ulicy Jekateryńskiej 
kilkunastu poMcjantów wpadło do_ pewnego ży
dowskiego pomieszkania, gdzie wzniecili pożar, a 
następnie się lekko zrani wszy, wyp dii na ulicę, 
krzycząc, że żydzi rzucili bombę. Milicja obywa- 
tels ca śprawdiiła stan rzeczy i pueszKoaziła ma- 
sakrem . Atoli wielka ODawa rzezi zachodzi na 
święta rosyjskie.

Paryż. Z Petersburga donoszą, źe persona! 
wszystkich szpitali rozpoczął strajk. C h o r z y  p o  
z o ś t a 1 i b e z  o pi  e k i.

Również rozpoczął się strajk we wszystkich 
rzeźniach, tak, że b r a k  j u ż  m i ę s a.

Londyn. Z Petersburga d o n o sy  : Ruch j  a 
wszystkich kolejach musiał być wstrzymany, bo 
prawie wszystkie Ruje są ciężkc uszkodzon e .  Sto 
lica na razie jest odcięta od państwa.

Berlin. „Lokal Anz.“ rejestruje kursującą w mie
ście pogłoskę, jakoby nie było memozl.wem.ie woj 
śko niemieckie wkroczy do prowincyj Nadbćdly 
ckich dla ochrony Niemców. Wymis.M- ą nawet, 
że upatrzone do tego są koi ousy l. f XVII., pod 
komendą jenerała Von der Gołtzła.

Bunty w wojsku....
K o lo n ja . Korespondent petersburski „Koln. 

;Ztg “ powiada, że, o ile odezwa Związku wszech 
rosyjskiego w oskow ego nie jest zmyśloną, to 
oznaczałoby to, iż rewojpcja dochodzi do punktu 
kulminacyjnego że rząd będzie musiał kapitulo
wać, bo ariiua i ludność rewolucyjna tworzą je 

dną zwarta falangę. Aby rozstrzygnięcie przyspie
szyć i uniknąć rozlewu Krwi. wszyscy oficerowie 
am .ji i marynarki przyłączyli się i utworzyli 
związek.

Islcgr^m y „ftarjera  I ła w s k ie g o " .
Wiedeń. Były szt f sekcji w ministerstwie spraw 

wewnętrznych dr. Kusy umarł wczoraj.
W iedeń, Na posiedzeniu rady generalnej Banku 

uustro węg., na którem nie było wniosku zmiany sto 
py procentowej, sekretarz generalny zaznaczył, że we
dług zamknięcia obecnego roku wyniesie dywidenda 
mniej więcej 71. Najbliższe walne zgiomadzeiiie odbę
dzie się 5. lutego 19U6.

Neusattel Katastrofa w szybie „Heleny" na
stąpiła wskutek zapadnięcia się części obrnurowa 
nia. Przez otwór przedostały się gazy, które zapa 
'iły pył węglowy. W pobliżu pracowało 34 robot
ników, którzy reno zjechali do szybu. Tyfao część 

.zdołała się wyratować. 19. uważną za straconych. 
°rzed kopalnią odgrywają się strasznelsceny.

NeusaltdL W szybie „Helena" wskutek poja
w ienia się gazów zginęło 19. robotników.

Cetynja. Rząd zawiadomił dyplomatycznych 
zastępców państw, że księstwo Czarnogórskie 
przestało być amokratyczncm, a stało się monar
chią konstytucyjną.

Wykolejenie pociągu.
Wiedeń. Dyrekcja kolei Półaocnei donosi: 

5ociąg osobowy nr. 913 wykoleił się onegdaj wie
czorem na stacji Niezamyślice (w Morawji rńiędzy 
Prztrowem  a Bernem). Jeden z podróżnych zgi
nął, jeden został ciężko zraniony a 7 lekko. Le
karze na miejscu wypadku rannych zaopatrzyli. 
Dotychczas i e stwierdzono przyczyny wypadku. 
Przeszkodę w uchu jaka z tego wynikła, usu iię- 
to zaraz w nocy.

Przesilenie na Węgrzech
Budapeszt. (\¥ę°. B. koresp), Według oe 

wnych inforim cyj, król nie przyjął dymisji gabi
netu Fejervarego Dotyczące ogłoszenie urzędowe 
ma się pojawić dzisiaj.

W ieki W arażdyn. (Węg. B. kor.). Na kon
gregacji komitetu biharskiego przedłożono wnio

sek, aby komitet oświadczył się za powszechnem,
taj nem głosowaniem Hrabia Tisza wniósł, aby ko 
mitćt oświadczył się za stopniowem rozszerzeniem 
prawa wyborczego. Wniosek Tissy przyjęto.

B u d a p esz t „Az Ujsag" donosi, że jeżeli do 
1. marca 1906 pokój nie będzie zawarty, seim wą 
glerski zostanie rozwiązany. „Pesti Naplo" donosi, 
że 1 marca 1906 Izba będzie rozwiązaną i zwoła 
rą  dopiero w r, 1907.

Na czele dziennika urzędowego ukazał się 
następujący komunikat. „Rząd węgierski postano
wił i9 . grudnia br. podać się do dymisji i przed
łożył tę dymisję Jego ces. i król aposto lskej m o
ści. Ma tę prośbę rządu jego ces, i król. apostol
ska m ość wydał następujące pismo odręczne: 
„Dymisji wielokrotnie powtarzanej m ojego gaoi 
netu węgierskiego nie mogę w chwili obecnej 
przyjąć z uwagf na panujące stos; nki polityczne. 
Dan w Wiedniu 20 grudnia 1905, Franciszek Józsf 
mp. Br. Geza Fejeryary m p."

Śledztwo przeciw  dyrektorow i policji.
Budapeszt. Na wczorajszem posiedzeniu rady 

miejskiej uchwalono wytoczyć śledztwo dyscypli
narne dyrektorowi policji Rudnayowi za jego za
chowanie sie podczas demonstracyj w dniu 4. 
grudnia br.

F ałszerstw o .
M arosz V ąsarh e!y . Sąd skazał G abrjeL  U 

grona z powoau konkursu kasy Oszczędności, w 
S/ekel za fałszerstwo na 3000 k grzywny, ewen
tualnie na 6 miesięcy więzień.a- Uwolnił go nato
miast od zarzutu krydy oszuKańczej.

Kongres w szechbułgarskl.
S o f ia- Kongres wszech bułgarski skończył się, 

uchwalono szereg re.olucji, między mnemi rezolu
cję, uznającą autonomję Macectonji i wilajetu adria- 
nc-polskiegu za jedyną rękojmię spokoju na Bał- 
kanie.

Podrożenie żelaaa .
E ssen . „Rh?in. West. Ztg.“ donosi, że na po

siedzeniu syndykatu żelaznego uchwalono na dru
gi kwartał roku 1906 podwyższyć cenę rozmaitych 
gatunków żelaza i stali o 5 do 6 kor.

Po wojnie.
Tokio. Tajna rada przyjęła wczoraj ponownie 

opracowany projekt kreowania urzędu generalnego 
rezydenta na Korei. Projekt ten dziś będzie ogto 
szony Generalny rezydent stać ma ped bezpo
średnimi rozkazami cesarza japońskiego, a nie 
rządu Stosownie do życzenia cesarza koreańskiego 
zamianowany ma być rezydentem rm rkizlto . Urzę
dowanie jego na Korei będzie —  jak sądzą — 
trwało tylko krótko. Wszystkie oznaki każą przy
puszczać, że markiz Stojaniti utworzy nowy gabi
net. Zjednoczona flota torpedowców została roz
wiązana. Togo będzie zamianowany szefem s;ł 
morsKJcn. Główną kwaterę w Mandżurji już zwi
nięto. O jam a obejm ie ponownie stanowisko szefa 
sztabu generalnego.

Lr,mi n Do „Daily Telegraph* donoszą z 
T o k io : Margrabia Sasonji, przywódca partji libe
ralnej, otrzymał misię utworzenia gab:nełu,

Pismo „K< kumin" donosi, że między China
mi a Japon ją  zawarty został tajny traktat, przy
znający Japonji znaczne korzyści. ’

R ozruchy w C hinach.
Berlin. Biuro Wolffa donosi z P ek in u : Cesar

ski edykt nakazuje natychmiastowe chwycenie się 
wszelkich zarządzeń, celem przywrócenia porządku 
w Szanghaju i wydanie proklamacji do luaności. 
wzywającej do utrzymania porządku.

Londyn. „Morning Post" donosi z Szangha
ju, że cała ludność już znajduje Się w powstaniu 
przeciw Europejczykom. Z całego kraju zbierają 
się tłumy zbrojnych Chińczyków. Tutejsi Anglicy 
uformowali korpus ochronny, złożony z 1000 lu
dzi. Okręty wojenne wysadziły na iąd 400 angiel
skich i 300 włoskich marynarzy Położenie jest 
bardzo groźne.

N a d e s ł a n o
(Za rubrykę tę redakcja nie bierze odpowiedzialności i

Maison de Blanc.
Podziw wzbudza w ystaw a sklepowa znanej firmy 
Maison de Blanc w G-and Hotelu przy ul. Ka

rola Ludwika.
Ru hliwa ta firma 'itrzymuje na składzie wiel

kie zapasy bluzek, szlafroczków , negliży, halek, 
Dielizny damskiej i t. p w najgustowniejszem wy
konaniu po różnych cenach, i daje korzystną sp o
sobność dc zakupna podarków na gwiazdkę.

£xąuirite
urządzone pokoje z e&łem ntrzym niem na uiuż-oy lub 
krótszy przeciąg czas.t. — Światło elektryczne. — Kąpiel 

w domu. — Ceny umiarkowane.

k i a ł  ekonomiczny.
Z gof cyj&klfcgił Tow . gospodrrskiego. Ko

mitet gsl. Tow. gospodarskiego podaje do wiadomo
ści, iż podobnie jak w latach peprzednich, pośredni
czyć będzie w sprowadzeniu oryginalnego nasienia lnu 
inflanckiego z Rygi i Parnawy — o ile zapas uzyska
nej od ministerstwa rolnictwa subwencji na to wy
starczy. Chcący korzystać z tego pośrednictwa winni 
nadesłać zamówienia franco  do komitetu Tow. z do- 
kł< dnem oznaczeniem gatunku nasienia (ryskie, czy 
parnawsli ie ?), niemniej miejsca zamieszkania i poczty, 
jukoteż ostatniej stseji kolei żelaznej, przy dołączeniu 
wyż wymienionego zadatku od każdego garnca, lub 
od Każdego werka —  najpóźniej do 20. stycznia 
1906 roku.

Banie rolniczy we Lwoicis.
Lwów dnia 21. grudnia.
Dziś notujemy za 50 kilogramów loco Lwów 

V / # E 5 a  k o r o n o w a .
Pszenica gotowa 7'90 do 8 " 10. Pszenica na Łermina 

0 0C do 0 00, Zvto gotowe od .r90 do 6 'ło . Żyto ca term na 
od 0 00 do 0 00. Owies obroczny gotowy od 6-20 do 640  
Owies obroczny na termma od Ó03 do C'0J. Jęczmień pa
stewny od 610  do 6  4?.. Jęczmień browarniany od 6  60 do

Hoi i Restauracja Filipa
ulica Trybunalska —  pod 3 koronami

| milm  wybór WIN aus’r., węg. i za-
I . J  . ' ■Uw’>u granicznych, piwo pilzneńskte i znana

113 Ś&16I8 wyborowa Kuchnie. PoRRja od 75 ct.
do złr. 1*80

ą je s e



KURJER LWOWSKI z dnte 22 Grudnia 1905.

AOOkaepuk uuwy ud 11-50 do1V75. Lnlanka c i  O — dc 0;—. 
Groch pastewny od 7 tX/ do T’50. Groch du guwwaiiia od 
8 -J O do 9 00. Wyka od 7 30 do 8  50. Bobik 6  20 do 6  40 
Hretrka o d —-— do—'—. Kukui, ńza nowa od 0-— do 01— 
Kukui*. stara od 0 — do — . Chmiel nowy za 56 kilo 
0 0 — do 0 0 '—. Chmiel stary za 5* k'g, od — do 
—•—. Koniczyna czerwona od 1 0 — do 65-—. Koniczy
na biała od 60’— dt> 65-—. Koniczyna szwedzka od 60 — do 
75 —- Tymotka od 2 2  — do 28 —

Spirytus prritas Tarnopol za 100 litr. gotowy od 32 50 
do 32'75. Spirytus parita3  Tarnopol na terminy do
— . Spirytus paritas Taraopol ekskontyugen. od 21-— 
do 21-25.

Usposobienie słabsze, z powodu świąt ruch ograni
czony,

21. gmćma.
Pszenica na kwiecień 1906 Ł. 17 18- - i7 'l i .  na paz 

i dzielnik 16 76—16'78, żyto m> kwiecień 1906 r. 14 14—1416,
: owies na kwiecień 1909 r l-l 34 —14. 30 kuturudz* na maj

1906 13 64—1 3 '0 6 , rac.ps.fc aa oiarpśys) 27 60 do 27 70.
U tarty: mierne.
Chęć kupna: słaba. 
Usposobienie, spokojne. 
Pogoda: łagodnie.

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Wiedeń 21. grudnia. G. 2 30. Zamknięcie giełdy.

Akcja aust . Zafel. kreayt, 167 00 Akcjb węg. Zak,', kredyt. 
785 C0. akciit Anelobanku 317 00 Akcja Uuionbanku 558 50. 
nacje T aenderbanku .34 25 Akcje Bankrereinu 558 75.
Akcje Budencredit i 118 Akcja Gal. Banku bipot. 552 00.
Akcje kolei państw 660 50. Akcje koiei polud. 116-f0 Akcje 
kolei BtbejSial 447 00. Akcje kolei północnej 5700—< G 0.
Akcje kolei czerniow. 582‘Cio. Akcje Alpiny 503.50 i geje
Rima Muranji 517 00. Akcie prask. Tow. żel. 2447—0 ■ 0.
Akcje fabryki broni £60— Akcje tureckie tytoń. 354 75 Akcje 
Gabv. i.arp. Tov. taft. 763—000. Oblig. węg. indemi.izaeyme 
95 60 Renta majowa 99 5C Renta a u sir koron. 99 55 Wę
gierska renta k.,roi:. 05 20 56 1. listy Iow. kred. ziem„K
98 87. 4°/o bsty Batutu hipot. 88'75 4'/a Vo Banku bipot. 101 05 

Ranku hipotecznego 112 50 4 * 1 Ransu Majowego 9902

Lw ow ski turg na byd ło  z 20. gruania. (Ko 
Imunikat mieissiej centralnej targowicy na bydło) Na 

IzisieWzy targ spędzono: bydła rogatego rosłego
104 szt., b) jałowmka 48 szt., c) cieląt 37 szt,, d) r.;e- 

! rogacizny 0 szt. —  razem sztuk 189 Płacono woły 
tuczone ud 71 do 82 kor., buhaje od 70 do *2  kor., 
krowy od 00 ao 00 kor., iałownik od 68 do 70 ker., 
cielęta od 70 do 96 k , nierogacizną od 0C do 00 k. 
— wszystko za jeden cetnar metryczny żywej wagi.

lite ra tu ra  i sztuka.

i 1! Banku krajew^go ICO 95. i, «tkuun, obi. banku kr.
0 0 0 0 0 . f £  GaLc. oW*g prop -iac. W 70 , gal. ptz. Ar*;,
r .  i9 G b  9 9 -4 0 . i'/,, oo.-. ro . L w o w a  e 7  7 0  L o s y  tu r e c k ie
144 50. M a r k i i  17*81 Ruble 2£>r-25.

Usposooienie: O-l&bione s powodu słabego Berlina, 
doniesieu z Rosji 1 budaposzteńsk uh sprzedaże. „ ,

Z teatru  Dz:ś na ostatnie przedstawienie przed 
świętami, wznowione będą jasełka Lucjana Rydla pt. 
„Betlejem polskie". Melodyjna muzyka, osnuta na pię 
knych kcJendach ludowych i pieśniach polskich przez 
Michała Świerży ńskiego, ilustruje i ozdabia całe przed
stawienie jasevek, jak również efektowne dekoracja 
pędzla artysty p. St. Jasieńskiego. W przedstawieniu 
bierze udział cały personal teatralny, a ponieważ utwór
cały wystawiony jest z wielką Starannością spodziewać•*. ------ -- -

się należy, żs „Jasełka" tak jak w roku przeszłym F 
tym razem gromadzić będą tłumy publiczności w te
atrze, zwłaszcza rodziców z dziećmi.

K rólow ie palscy we Lw ow ie. W „Kole lite
racko artystycznem" wygłosił onegdet p. Franciszek 
j a w o r s k i  odczyt na temat, którzy króiowie polscy 
przebywali we Lwowie, jak ich tu przyjmowano, itd. 
Opisy przyjęć królów we Lwowie, począwszy od 
Kazimierza Wielkiego, a skończywszy na Leszczyn 
skim, zawierają pełno charakterystycznych momentów, 
ze stare: kultury i obyczajów. Odczyt skreślił wiele 
szczegórów z histtmji starego Lwewa i stosunku miesz
czaństwa lwowskiego dc królów. (GA)

P ierw szy  k o n cert m uayki polskiej odbędzie 
się we wtorek 26. bm. w sali „Sokoła" o godz 4V2 
popołudniu, z następującym programem: 1) Moniuszko 
A.: Uwertura do „Parji", odegra orkiestra 15 go puł
ku piechoty, pod batutą swego kapelmistrza p. Kono- 
paska. 2) Cnopin F r . : Prelode Des dur Pobner Fis- 
moll, odegra prof, Henryk Melcer-Szczawiński. 3) 
Opieśski H : Scena z l i go aktu „Mar i" soio sopra 
nowe z orkiestrą odśpiewa p Janina Korolewicz Wai- 
dowa Ceny miejsc: Krzesła od Nr. 1. do 162. po Z 
korony. Krzesła pozostał# po 1 koronie. Wstęp na 
salę po 50 gr. Dochód przeznaczony nz budowę po
mnika Chopiaa.

Ja s e łk a , napisane przez M. Konopnicką, muzyka 
Piotra Maszyńskmgo, oadobionp przez J. Bukowskiego, 
wyszły nakładem tutejszej księgarni Polskiej. Wydanie 
bardzo staranne i ozJobne. Do nabycia we wszystkich 
ksiągarniach po 5 kor.

Meble-i salonów, jadalń, sypialń W . PrJUiUS &  § , Ig iic k i
o r a z  m ę s k i c h  p o l e c a ją  it  #t>n cm h ih h  -a -\ye L w o w ie .  *n « n <w...

C O Ł f f i S  S B O M H E R HI A H Ó W. —
Od 16. grudDla.

fS p o la r n y c h  n ie d ź w ie d z i, S o h D o  wioscy minstreie, L a 
G u e ttch a , błyskswiczue transformacje. T_:e " ( m d w . ru ń , ewo
lucje siłaczy. „Zazdrosny mąż", fa?»a. 10 sensacyj ! W medzielę 
i święta 2 przedstawienia o godz 4 i 8 . bilety są wcześniej do na

bycia w biurze dzienników Plohna, ni. Karola Ludwika 9.

Kawiarnia Amerykańska przy obcy 
TRZESIESB fiAJft 11

WE LWOWIE,
C ad& ^.-nsie ItdHCEHT ŚSUZYKI

 =  P o c z ą t e k  o y o d z i n i e  U. w ie ca M - — ---------

Pierwsze galicyjskie Towarzystwo akcyjae

Ra|insrji spirytusu
• w '©

poleca swoje ZNAKCśflirE WYROBY jakoio:

W ó d k i  polskie f  & H o z o l i s y  | 
L ik ie ry  ^  %  Starka £itev?ska 

t i l e w k i  J E l u m y

C O C P  i n v .  M I L U C H A  —  Absynt 
O T  Ł U  U A L I  . John Buli —  Kar&schśno

SKŁADY dla MIASTA:
L a  ta#. IJa u H in  ł n a  7  —  P l a c  K a in i t n in y  %  

P l a c  B e r n a r d y ń s k i  2 .

po l 1/, ct. od wyrazu.

Kupnu i sprzadai.

l l r z ą j r e n l e  „secesyjne" do ka 
“  wiarm luo restsuracji i bilard 
Seifertha tanio do nabycia u F 
Zieglsra. Sambor. 2752

p o s z u k u j*  m o to ru  iJżywa- 
■ nearo. siła d»u do trzech boninego,
C. Oleszek, Stauisławów 
nowskiego 9.

Roma-
2707

W ill*
tf i

o g r o d e m  z kom r-
tem urzą zona, ze wszystkie- 

ml możliwi ] d wygodami do sprze
dania, 12 wolnych lat. Potrzebn; 
gotówka 14 0 ÓU zł. Wiadomość 
biurs dzienników Plohna. 2754

2 ló ż k a  ż e la z n e ,  lakierowa
ne, z siatkami spiężynowemi, 

umywalnia i stół do sprzedania 
Ut. Krzyżowa 20, mieszkanie 4, w 
godzinach przedpołudniowych

2745

Wolne posady.

W s k le p ie  K ó łk a  r o ln i c z e 
go  '-rży sanockiej fabryce 

wagocó v i maszyn w Posadzie 
oichowskiej je s t  do obsadzenia 
p o s a d a  k ie r o w n ik a  s k le -  
pu . Wymagana kaucja kor. l.OiO, 
złożyć się m ająca przy zawarciu 
umowy. Obrót kasowy sklepu o- 
koło 80.000 koron. Podania z opi
sem przebiegu życia i odpisami 
świadectw zawodowych p rzyjmuje 
do Nowego Roku Zarząd Kółka, 
który też bliższych informacji u- 
dzieli 2759

Poszukują posady.

Oe g ie in ik  poszukuje posady 
w skiirbie; umie wyrabiać i 

wypalać dachówki, dreny, cegły i 
różr.e wyroby, może sfę wykazać 
dc-bremi świadectwami Poste re
stante i i  Lc-zajsk nr. 6  2747

Rozmaitości.

E | d w «-^ ci z  b r o n s u ,  skóry, 
l »  porcelany i szkła już nade
szły poi ca najtaniej S e ^ t a r t h  
11 D ydyósfcr we Lwowie, przy 
pl Mariackim. 2637 '

T U a ł c i y  z e  s t r a r z n ą  n ę -
»* flucjwa po ślusarzu z

sześciorgiem cz-ec', pozostająca 
oez _ żadnych środków do życia i 
prosi o lit-:ść i wsparcie tą dro
gą. Łaskawe daiki przyjmuje z 

gv/.ecz.u.śd Bronisławs Taier, 
Działyńskich 1 6 . 2735

P jjrjy ienfcy  po średnim aursie 
*"  zawsze w wielkim wyborze 
J .  D ą b r o w s t i ,  'h ł m a ś s l t a  
4 ,  L i*ótw . 2571

jp iS e d n a  u t l e w r ,  matka 2  ga 
dzieci, lat 70 licząca, bez ża

dnych środków do życia, chorowi 
ta odnosi się do litościwych serc 
chrześcijańskich o pomoc mater- 
ja lną. Łaskawe datki upraszam 
nadsyłać pod adresem : SośłL  ka, 
ut. Piaskowa i, Lwów 2756

S k ła d  n .e h ii ,  B. hiczales, w 
najlepszym g&tunkr i najtań

sze własnej roboty. Ul. Teatralna.
27 i

Jtajscznie tanio za bezcen
di stać .s ożna d o b r ą  p o r c e la 
n ę , s z k ła ,  n t*eb ra  ch iń & k ., 
s«l. f  tę  i wiele praktycznych rze 
czy, nadarzających sio HA Ś i i  Ę» 
TA tylko w ń!s.f» r * r .nie P o r -  

o e la a jr ,  s r  t ła  i t . p.

Artura Bartosza
Lwów, pl. M a r ia c k i  7 , ró g  

K o p e rn ik a .

Likiery sP°rẑ za s°̂ib âzdysam w  sposób poje- 
dynczy na zimno, oszczędzając 
przytem 50 procent zapomocą esen 
cji „MONOPOL". Główny skład 
d r o g u e r j*  P . ik e s a ,  Lwów, 
Kaźmierzowska. Cenniki i przepisy 
darmo. 61

BBsadN a o k a z ja  b a j c t iś e  
ta n ie g o  k u p n a  k s ią ż ę  t 

m  w ;o h .  Bire j» i  i.eoa, Outolo- 
g ja  (Met»f z-»ka.i zamiast b. 9 i.yi- 
ko 80 hal Brandes Jerzy, Lwów, 
zamia t k. 2 tylko 80 b Czarnow
ski St. J ,  Literatura perjodyczna 
i je j rozwój zamiast k 1 0 , 2  czę
ści tylko it 4 . Dahlmana Piotr, 
Słownik polsko fi aocuski : francu
sko tyiko k, 5 Giiński Kaąiml rr, 
Żydzi, dramat, zamiast K 1'50 tyl
ko 70 b Gnatowski Jati lf3 , Siu 
dja, zamiast k. 5 tylko k 1 20. Hi 
storyczny Atlas Polski tylko 5' li. 
3?azecka Marja, Akwareiie (poezje) 
/amias' k. 3 tylko k. 1. Kazecka 
Marja. Kędy m l czy słońce zamiast 
k. 120 tylko . 70 h. Mickiewicza 
dziełabumnletne, oprawne w 2  to
mach k. 2. Sło-wackńigo <izieła 
kompletne, wydał prof uaryiak, 
opr. w 2  tomach k, 2’50. Woł- 
czyński W,, Brewiarzyk fot 'gra
ficzny, zamiast k. 3 tilko  ii. 150. 
Zieliński Jan  Kaź , Ofiary, powieść 
„amia . h i-20 t;,lko k. 140 Zie
liński Jan  Ka ź , Szkice, zamiast 
k 4  20 tylko b U40. Pieyost Mar
celi, Pół Dziewice, tylwo k 1 4 0 . 
Dr. Zdziarski St., Boudan Zaleski. 
zam!ast k, 5 tylko k. i 90. Dr. 
Zdziarski St., Szkice litera: kie, 
zamiast k. 5 tylko k, D90 2758

Nowo otworzony 
sklf p

z dziczyzną i drobiem
speejaloie tuczonym 

«  > c i k u  I. 4 4  
(obok handlu WP. Scbubutha). 
D>a w y g o d y Publiczni ścl 
przez c a f j j  d iie ń  o fw a r -  
t j .  C eny b a rd n o  p rz y 

s t ę p n e .
Polecam się da’szej łaska

wej pamięci
STANISŁAW CHRYPIAK

L w ó w .

T y lk o  n a tu r a ln e  m a s ło  do
p o tr a w  Ga kilo 56, ja ja  świe
żutkie, postne przekąski, maryna
ty, ryby różnorudue, majonezy, 
auspiki, idealna kapusta kiszona, 
ryr.ze kiszone najtaniej tylko So

koła 1 , Mrksymowicz.

Z a k ła d  k ą p ie lo w y  św. Am- 
i y (p rz y  ri“. A k a d e i ł io k ś e j
10) w czas:o świąt Bożego Naro
dzę ia zamknięty będzie tyiko 
pierwszego dnia tj. w poniedziałek. 
Łaźuia parowa jutro w oiątek o- 
twarta bęa-zie wyjątkuwo przez ca-, 

ly dzień dla mężczyzn

Naj-tosowniej aym podarkiem ,na 
„ h w  jz i *  ę "  je s t  „ g r a m o -
p h o n 4<, który gra, mowi i śpie
wa pi-cząw. zy Od kor. 16 do kor.. 
300. Ogromny wybór przeróżnych 
płyt od s . 1 i wyżej, puleea Jakób 
Kahane, Lwów, Syicstuąka ii’. Za 

mówienia z prowincji odwrotnie-.

'■TCCr*--!, a ' PA'y4
Oryginalny francuski konialc 
kuracyjny cała butelką zł. 3 .50, 
pnł I 80 , ćwierć I zł. poleca 
handel LE0NAR0A SOLECKIE
GO we Lwowie, ul. Batorego 2 
Wysyłki od 2 butelek do ka

żdej miejscowości,
^ a p r a w y  mrmzyr do szycia 
■ *  przyjmuje Jan  Lauruk, me
chanik, Lwów, Halicka 6 . 2 2 0

§£3 in u  o w o c o w a  poleca han- 
®® dei Bodnara. Duża flaszka 
od 30 ct. 325

O j i d e n  dr m  d i l e j  p r z e -  
n ie s io r y ,  n b « c n h  A k i>  

d t n r c t i  8 ,  L > ów , z ło tn ik
J a n  Sf*»jtych poleca na gwiazd
kę praktyczne podarunki. 2686

y b o n .y  m iód  deserowy, ku- 
racyjny 6  itor., „raryia-; mio-

doborów 6  k. 60 h . 5 kg. franco. 
Miód w p’astrach 1 ig . 2  kor. Ko- 
rzeniewicz, em. naucz., Iwan -zauy

2536

St r z e l b y  L a n k a a tr r ó . ik i  .o
we, Dryiing Hamerleey i 

sztućce u ;ywane, poleca najtaniej, 
pracownia rusznikarska Szadków" 
ski k  Kopczyński we Lwowie. pla& 
Bernardyński 3. 2694

Re s t a u r a c ja  Ju k ó b a  H e l-  
le r a ,  Sobiesioego 24 poleca

miody ku acyjne z najlepszj ch 
źródeł. Co p.ąt :u świeże ryby ńs, 
sposób żydowski. 27fr

BL
Mieszkania i sklepy

po 1  cL od wyrazu.

j  m ó j kawalerski umeblowany. 
Ł y c z a k :  w sk a  1. 15. 2755

Po k ó j d u ży , f r o n to w y , z u-
uzymaaiem lub bez. do odnt 

jęcia od i. stycznia. Wiadomość 
ul. Krzyżowa 20, 1. piętro, mie
szkania nr. 4. 2744

2 p o k o je  -lontowe.z kuckoią 
dwoma wchodami. 1 w kó j 

frontowy z kuchcią. Łyczaków 87.
270?
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pTCSK/i rąetat «*Mrt ok*r.«wy 

<> iWicści j. t.
N i e n a w i ś ć  a  m t d o ł :

Adr«* w/d«waictw*:
R. LANbAU Łyó^’, ^zą^eeticac. 3.

Rok założenia 1863

3  5 * 2 5  !
I nadeszły N A J N O W S Z E !  
i WZORY do malowania, i
| ttórs • iry p e ż jro z a ć  m o ż ^ a  |

dajłega Hiibnera
i we Lwoiuie —  R ynek 3t

Antoni Haiski
handel żelazny

L w e m , p i. 8  in*|*'OŁi I. 9
poleci 

M os z y n k i 
grzebieniom
w e  ao strzy
żenia bi dła sł 

I  80. O e y le  stal vM H. 100 szt U 
mn!6js?.Ycli zł, 2 30 w ę-szych zł 
310 L a ta r n ie  g o s p o d a r c z e  
« k ł t t « e t graai-^ta, a* j  lepszo ze 
znanych po zł. 2 40. tŚ a g l «ae o»» 
i * a l a e  silne na kg !>•, 100, 1 :>0, 
20Dr 2$0 po zł. S-30, 10, i j ‘50, 12 50 
i 11  N a c z y n ie  a ln m in io a r e  

.jedyne, rzeczj wiście hygieniczne, 
Kwasy nie oddziaływają, awoce i 
jarzyny nie zmieniają naturalnej 
barwy, o 60 proc. ta. usze ed pik ni 

p:zy równej wytrzymałości.

W łaagąno w yrębu 1
Świeczki na Boże drzewko, 
kręcone, w  różnych koio 
r&ch, ja k , tez swieee stea
rynow e, stołowe poleca Fa

bryka mydeł i świec

£. j. FrisdrUiGw
we Lwowie. Skład ul. Krakowssa 

L i  fabryka przy ul. Lelewela.

S  Singer? maszyny Do szycia |
5  czółenkowe, obrączkowe, Cen ® 
-  tral Bobbin, cylindrowe, Ho- *  

wego, dla robót krawieckich 
i szewskich. O r » g in * ln e  
s t y r u js k i e  m a s z y n y  d o  
ro S łń t p o ń c z o s z k o w y c h  

poleca
MAREK FEUERSYEIN

we fawi wie u l . G r ó d e c 
k a  I. IW. Skład maszyn do 
s jy c is  z febr. wiedeńskich i 

zagranicznych.
J f c  ■ Spłaty rrtaino. < V

u.‘

J a

!

J nie rn a m  lepszego śro d k a do pi*l'*gno- i 
■wanio cery  1 do o siąg n ięcia  d e lik a t
nego koloru tw aray , órax'fi'kutec2niF'j > 
szego leczn iczego m y d lą , ja k  w ypró- | 

boirane *

Bergmanna nihcme mydło Iilj#w«
£l (m arka ; 2 górnicy) fi
gBergm ann A Co , Tetsehea afK.sj
| Ki kiadil sztuka pa 80 hut.

Makarowsici i Ska, gf. 
skład m atp rjałó w  ni. Sykatu.ska,

, w  K r a k o w i ^ :  A p te k i: B a rtm a ń -  
*ki 1 S p ., F . G r*iew »kl,JB . M arcoin , 
X»w . M ikut-ki, M P ro ń , W ik to r R e 
d y k , L . R o sen b erg , K . W iszn iew 
ski ; R roguorja Rom an Drobn.Br, 
A n a sta z . F ro n cz , J .  H anak, J .  K le
m ensiew icz, A rnold R eifer, J .R e lm  
i S p ., 8 t ;  R o żnow sk i, F . Zopoth i 
Sp., J .  W iśn iew ski i S k a ; M at H olg .; 
M anry*y K re ig le r ; w R o c b o i : 
R rog u erje  : m  M ichnik, S tan isław
Paw łow ski ; w S o f f y m  $ i ą c E i j :  
A pteki : L  G eorgcen , tó, G ezdseki,
R . Jakubow ski : D rog. ;  1\ K w ieciń
sk i; w t t a e s a o w i c :  Apteki : A, 
K a r  cio sk i, M isia w U z , I. K eło d zU -  
je w s k i; w P e d g ó r z u ;  L a z a r  F r ie -  

doriberar

c• rH 
6  
cd

a>
P -
co
P

1
CD
C

P• r-H
W)
S-i

O

i aąjsjarszy sk»s3 piwa hklkorao
z trzech najsłynniejszych browarów

S .  W i e s e r ,  Lwuw, uhea S y k stu sk a  14.

?ori

iwo okocimski’
z órow. p. ] .  § itza w Bkocimi*

Marcowe, Eksportowe, 
Bok-Porter krajowy

p oleca  z n a k o m it e :

Piwo lwowskie
'  2 £ . t. } .

Eksportowe, Marcowe 
“ Saiwator-Bok

?>wo pilzneńskie
? brow akcyjnego 

Eksportowe, Marcowe 
Bok

Na łaskawe zamówienia dostarczam piwo do domów od 10 nuteltk.
uskutecznia się oa 25 butelek odwrotną poczta.

U w a g a !  K ork i i feaosle są zaopatrzone m arką ochronną.

z. pcema na prow.ncję
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aczynia kuchąnne ~m,
z czystego n ik lu

są  n a jp ra k ty cz n ie jsz e  i na|trwalsze.

Naczynia kuchenne m
z czystego n ik lu

są je d y n e  pod w zględ em  hygjenm znym , 
co  też przez pp. le k a rz y  s tw ierd zo n em  

zostało.

Z czystego niklu ItóK 
ale tylko z czystego n ik lu .

n a cz y m a  ku chenne z m ark ą  
ochronną „ n i e d ź w i e d ź "
uznane je d n o g ło śn ie  za n a j 
lepsze, —  s ą  do n a b y c ia  

w yłącznie
w  Berndcrfskim składzie w yrobów  z chińskiego 

srebra, alpaki, bronzu i czystego niklu

i ¥ .  B i i i A » k i e ^ o .
następca

B .  B Ó S E L
■■ £wów, Retmańska 2- =

J$m Jfr. \ JjV J fu  J £W | J f »  4vT

B

•14'
1 4
14
B
1 4
14
14
,$4'<T*
14
14
14

m

14
m
B

I 2. i 14. stycznia 1906 najbliższe 2 ciągnienia.

1
l l o s  a u s t r .  C z e r w , k r z y ż a  
I „ w ę g . C z e r w  k r z y z a  
1 „ w ło s k .  .  B 
l  „ H a z jlD  a (D o m b a u )  
j  „ S e r b s k i  t y t o n io w y  
1 B J o s z i y  (d o b . s e r c a )

K. 70.000, 40.000 
h. 40.000, 2 U. 0 0 0  
Lr. 30.000, 35.000 
K 30 U00, 20.000 
Fr. 100.000, 75.000 
K. 30.000, 20.000 '

6  losów 
15 ciągnień 

w roku.
Raty 

po 8  »or. 
raiesięeznie.

Cena 248 kor, (w 31 ratach mi>-siecznych po 8  koron), 
.(•szła dodatkowe, próoz stcnmla, wykluczoiia! Gazeta losowań: 
„Kotwica", czeki, kełenearzyk itd. bezpłatnie.

Dom bankowy i kantor wym iany R o lu t y n
L w ó ji ,  u l. S y k s t u s k a  8 .

:a losowań:

i Ułam ^

E C o n l ^ . * u i . i : s -

Zw.eizchność gminna w  GwoźJźeu w porozumieniu z 
.hzełożeństwem Zboru izraelickiego, ogłasza niniejszem 
konkurs na posadę Iskaria miejskiego z płacą roczną

1.000 koron.
Zgłoszenia mogą nastąpić osobiście w U rzęizie 

gminnym rajpćźniej do 15. stycznia 1S-06.
Gwoźuziec 18. grudnia 1905-

Przełóż ny Zboru izr. Burmistrz
B ergn .atin . Krasnodębski.

B  Parowe fabryka cukrów i pierników

L  $randstaedter i Spotka ve Fwowie
K  S k ł ł F l y  P *a c  ® 0 ł u c '10ws Kl<ih 5  ( - ó g  ul. K a z im ie r z o w s k ie j)  

R y n ek  3C (o b o k  W go B a c z e w s k ie g o )  p o le ca  :

I
a *

I

jfa  Święta i Gwiazdkę
W YROBY swoje od lat 20 pochlebnie we Lwowie snane  
Wybór obfity ceny stale i  bardzo um iarkowane a  towar 
zdrowy. — W yłącznie odbiorcom naszym  sprzedajemy

  —  CUKIER KRYSZTAŁOWY = =
jedyny do herbaty po 64 h za 1 kg.

14

Y I C H Y
A  SZTUCZNA WODA

^  GRANDĆ-GRILLE-------
^ .........................CELESTINS
^  4 0  p r o c .  t a ń s z a  o d  r o d z im e j 

T  S p o r z ą d z o n a  Dod k o n t r o lą  K o m i-
£  s.ti nrzem . T ow arz. lok arrk ieg o . “  n ó w  ja m y  b rz u sz n e j.

S  ‘y Zakład fabryczny wód mineralnych sztucznych J

pud firmą a . Rżąca i Chmurski w Krakowie. J
w  D o  n a b y c ia  w  a p te k a c h  i d r o g je r ja c h .  -  \
®  S k ła d  d la  L w o w a : A p te k a  J .  W e w id rs k ie g o . ||

C ć l e s t i i t i s  I
w chorobach nerek, cier- 
pieniach dróg moczowych ▲ 

w dr..e i cukrzycy. R

GRA NDE-GRILLE %
w kolkach wątrobnych i A 
kamykach żółciowych, w S  
^astojach w takresie orga- ®

w

€  
i

SI

i
i
©4 
i
i
I

W ina
z winnic Księcia Windischgratza 
« „ Hrabiego Tiszy i
„ „ Erabiekio Karolyi’egQ
są specjałami, na które szczególną uwagę zw ra

camy —  P o n ad to  p o lecam y •

#  Wina austriackie ^
n ajd en atn ie jsze  i najszlachetniejsze Dorty górskie. 
Wt ;elkie inne gatunki i zakrajowe 6 orty w nojwiększym 
wyborne są na składzie naszym obficie zaopat zonym

Zakupując w prost ze źródeł w wielkich ilościach 
i licząc na wielki odbyt —  jesteśmy wstanie do
starczyć wina najlepszego po tenacn nainiźszych.

Mąjis Wikse. i Syn
Lwów, ul. Krakowska 1. 14

i

i
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a s e ł k a " I
N apisa ła  M. KONOPNICKA Ł f f i i
Muzyka P . Muszyńskiego —
Ozdobił J .  B u k o w s k i -------

— Cena 5  koron. —
NAKŁAD KSIĘGARNI POLSKIE!

B POLONIECKIEGO we Lwowie

« o h n ’e  m a s z y n a  do g r a n i a

pełną parą „lT&lldft!npf“
je s t  w dzieilzinia parowyeh maszyn dn prania 
obecnie w; rt bem najdoskonalszym, we wszyst
kich częściach najstaranniej opracowanym 
Maszyna ta je s t  tiiedi ścigmoną co się tyczy 
uzy; kania śnieżno-białej D ie lizn,  i przy ab-o- 
lutnem oszczędzaniu tejże. Uznane a je j za
lety świetnymi świadectwami odbiorców i 
przez to, że je  t ona najbardziej podra
bianą parową maszyną do prania, g.iyż złego 
'naślaJowi y nie biorą sobie za w?ór. Kto przy
wiązuje <io tego wagę, aż6 by otrzymać ory- 

i ginął, uważać pow nien bardzo r a  jedynie 
zaręczający prawdziwość znak towarowy

„ V O L L O  A M  P F » .
Jeżeli kto nie prowadzi jeszcze naszśgo fabry
katu, żądać powinien dokładnej oferty J !a  
ousprzedawców z .informacją co do sprzedaży.

J. A. John, A -  G., Wen IV/1, Frankenbergg. 8 1/52.
Skład y we L w ow ie: Jan Scboiran, Alojzy Hubner, Franc. 

Obiadek. Antoni Halski, Józef 5. Lowenwirth.
W  G alic ji utrzym ujem y sk ład y  prawie w kaźdem m ieście. In teresen tem  

w ym ienim y na zapytanie nasze u k ła ly .
N a jw ię k s z y  i n t e r e s  j e s t  do  z r o b i e n ia  n a  B o i e  N a r o d z e n ie , dzirf j u i  n e ln ź y  

w s z y s tk o  p r z y g o to w a ć .

Z  p i e c e m . Na kuchni.

Rozmaite
nowości

KURjFR LWOWSKI z dni* 22 Grudnia 1-05.

Piwo P iiznefiskie! Piwo Ołomunieckie! J
' TL*“.    *    r  a    . I k ł l  „Jf-w I  ̂  ̂ ^  I I _____ —̂  = a_ _ rn , . _ -z brow aru m ieszczańskiego w Pilzufe 

M arka B . ł i  
n a j l e p s z e  w ś w i e c i e .

z brow aiu  m ieszczańskiego 

w  Ołomuńcu niezrów nanej dobroci 
polecam y ja k o  piwo dietetyczne

w n a jle p s z y « h  ja k o ś c i a c h  
u  b e c g j i ł j ia c j ł  i f i ą g » tia c h .

Psrier Kras<czynski
wszędzie do nabwia.

Bezpłatna doctawa do domu we flaszkach i beczułkach począwszy od 2E litrów. Na prowincję wysyłam y w pakach po 2ł> i 50 flasiek
za zaliczką i Kaucją

’ k s d  i  S y i i ,  £ w ó w ,  u l .  K r a k o w s k a  1. 14. 1-

ulica Karola Ludwika 3.
Na sztuki i n a  w a g ę .  W sortymentach od 2 k. do 20 w.
Zieconia z prowincji odwrotną pocztą Przy zamówieniach 

od 1 0  koron nie liczymy za ipakowanie i za portorja.

Barm a i opłataie wysyła próbki 1 cennik

■yxr-^w3 c ' b c  ^ 7 "  t l s t ia ^ c i r  
na żądanie

i i  i p  u  k  \ i  u  s  t  n  m  ? r 5 1  i  k a l n i  a  
85 l l i n A l  łf. i i, A JJt 8 I U £ w KORCZYME.

' m m m m a s s ś m B m a m tt e  ^

w  najlepszym guściu 
jako odpowiednie po
darki na gwiazdkę dla 

Pań i Panów
p o le c a
i

A  la ville de Paris“
Lwów, pl. tdarj icki 11.

1
f
i

N a k r y c ia  s t o ło w e ,  d e s e ro w e  i lu k s u s o w e
Z C H I Ń S K I E G O  S R E B R A

Z » na b ałym  m ętalu z gwara n c ją  I GBL

URZĄDZENIA ł/AAIARNI, R E 5T A U R aC Y J, 
CUKIERNI i HOTEL' —  —  —  —  p o l e c a : 

JEOY.MY » *  G A LiC lĘ i BU - OWUE
B E R N P O R F S K I  S K Ł A D  WY J l OB ÓW
Z CHIŃSKIEGO SREBRA, ALPAKI, BbONZU i CZYSTEGO NiKLU

NASTĘPCA

LAÓW —  HETMAŃSKA 2.
Posrebrzania wszeUie-,o rodzaj uskute ;zuia się b a r i l  a.

t. Hdseli
t r w a l e  l

Ayuawca, naczelny i odpowiedzialna redaktor Rsyjakowicz.

F ^ l k  <fe <)o łtemburg.
Najlepsze i najdogodniejsze połączenie między Ham
burgiem a Ameryką względnie Kanadą i Argentyną 
Sirzeda? kart okrętowych i koDjowych Bank i w y

miana pieniędzy.
Dokładne prospekty podróży do Ameryki, Kanady i 
Argentyny w ysyłam y na żądanie bezpłatnie ' opłacono.

Z driK rni W. A. $?vik8w*kłeęc. L-u t e j  Kopernika 5


